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Lwów 1. maja.
Czytając preed kilka dniami doniec Hiiaz Wie­

dnia o usposobieniu ludności tamtejszej względem 
ugody zawartej pomiędzy rządem a koleją P « n 
cną, nie myśleliśmy doprawdy, że ilustracja wyri- 
żonych wówczas przez korespondenta naszego zapa­
trywań nastąpi w czasie tak krótkim i *  formie 
tak dosadnej.

Dr. Józef Kopp złożył mandat poselski widzą :. 
że inaczej musiałby stanąć w jaskrawej sprzeczno 
śoi z wolą wyborców. Oświadczył un wprawdzie, że 
ju t  przeciwnikiem ngody, a w zasadae przychyla 
się nawet dj myśli upaństwowię®*** . * . 1110 P°*
zwoli Bię krępować stanowozem poleceniem wy­
borców.

O ile fakt ten jest ważnym, można już z tego 
wnosić, że tak za kulisami parlamentu, jak w ca­
łej prasie wiedeńskiej o mczem ronem nie mówią, 
j tylko o wspomniauem igromadzeaiu wyborcói 
izóstei dzielnicy i j08° następstwach.

Dr. Kopp należał zawsze do najwybitniejszych 
członków lewioy, gdyby więc był złożył mandat 
bez żadnego powodu, to byłoby już o czem mó­
wić. Tu jednak punkt ciężkości spoczywa przede- 
wzzystkiem w motywach, które są tego rodzaju, że z 
należytego ich ocenienia można wysnuć bardzo wa­
żne wnioski dla przyszłego rozwojn sprawy kolei 
Północnej. i

Zgromadzenie wyborców, na którem stawał dr. ’ 
Kopp, było jnż drugiem z kolei, które się zajmo­
wało tą sprawą. Je.*eli o pierwszbm (zwołanem 
przez Lnegera), na którem przewodniczył Schone- 
rer, można było powiedzieć, że miało barwę anty-! 
semi cą, a większości nie chodziło o rzecz lecz > 
skandal, to o drugiem tego twierdzić nie możn ; 
znalazł się tam może tu i owdzie członek „partji*, 
ale riększość ogromną tworzyli ladzie, którym się 
nigdy ani śniło o .partji", lecz o których powie­
dzieć możn , że reprezentują istotnie rdzeń ludno­
ści wiedeńskiej. Zgromadzenie to wypowiedziało 
rprost i otwarcie, iż, pragnie upaństwowienia ko- 

_ei Północnej, a od posła swojego żąda, ażeby w 
tym a nie innym działał ducha.

Dr. Kopp składa na to mandat.
Czyżby się poczuwał do tego obowiązku, 

gdyby był przekonany, że ci co mu dyktowali 
„mr zrutę*, nie są właśoiwie do tego upoważnie­
ni? iTcożby zresztą powiedziała na to prasa, 
gdjLy przekonaną była, że to tylko Schónererow- 
«fca partja żą<ii upaństwowienia?

Tymczasen. dzienniki wiedeńskie chwalą dra 
KoPP* aa jego takt polityozny, lec* o tyoh, oo go 
unosili do ustąpienia, nie >iszą ani słowa, 3ą bo­
wiem fakta, którym nawet N. fr . Presse zaprze 
czyć nie potrafi, choć je nazywa .dziką agi­
tacją -

Faktem więc jest niezaprzeczonym, że ludność 
wiedeńską ogarnia z coraz to większą siłą prąH 
dążący do upaństwowienia kolei Północnej, w tej 
chwili już tak silny, że muszą mu ustąpić z dro­
gi nawet ludzie w rodzaju dr. Koppa.

Kto wie, ilu jeszcze będzie po nim takich, co ; 
będą musieli ustąpić temu prądowi. A dr. Kopp 
stworzył postępkiem swoim znaczący precedens. | 
Zastrzegając się, że nie umie ulegać presji ani 
.z  góry, ani od dołu", uległ jej jednak od razn,! 
czując, że walka byłaby próżną. Czy też ci wsz - 
scy; którzy czyn dr. Koppa uważają za rodzaj po­
strachu na wyborców, nie pomylą się wkrótce ? 
Na to pytanie niedaleka odpowie nam przyszłoś 
Czekajmy cierpliwie na konsekwencje, j*k*e mogą ( 
jeszcze wyniknąć z usposobienia ludności wie-1 
dońskiej. I

Ludność ta jest najmocniej przekonaną, że  ̂
żąda rzeozy nietyiko najsłuszniejszej, ale i możli-i 
wej, potrzeba jej tylko pomocy do osiągnięcia celu,, 
Kto jej odzieli tej pomocy, ten ją pozyska całko 
łio. Gdyby lewica rzecz tę należycie pojęła, mo-( 
głab; * nu ukuć potężną broń przeciw gabineto­
wi, a mmisi two gdyby 8ię odważyło na ten
krok stanowczy stanęłoby dwakroć silniej wc ec
nieprzejednanych przeciwników swoich. Jesteśmy

,i nadto pewni, że ani jedno; ani drugie nie na­
leży do rzeczy prawdopodobnych.

. L001. n‘e smuciłoby to nas bynajmniej, prze­
ciwnie, cieszylibyśmy się, widząc, że rząd i lewica 
wiążą sobie sami ręce, gdybyśmy "aogli tylko przy­
puścić pzawica zrobi to, co właściwie zrobić 
po nnnar. Czy są jednak powody do przypuszczę 
mą, że prawica zrozumie swoje położenie? Na to 
odpowiedzi dawać nie chcemy.

Korespondencie.
Wiedeń 29. kwietnia.

(Z  Kola polskiego:)
(B) Wczoraj około godziny wieczorem od- . “ .8“ ^ lłi P ? wy? .P“  . .

Było się p rwsze po świętach posiedzer. e Kała poi-1 ““  J08t bynajmniej bezbarwne, przeciwnie,_    p zaznacza ono wszędzie wyraźnie zapatrywanie swe,

jowej, dc której przewożenie rządowe prawdopo- j^óry nie wabai się także wchodztZ^w ró-
dnbnie będzie odesłanem.

Następnie zabierali gł&c inni człon orii oł 
zapytując, ozy i jakie komisja stawia oJ sieb.a 
wnioski, a -re joie, dla czego komisja nie zarzą­
dziła sama druku sprawozdania? Na to odpowie­
dział ks. C z a r t o r y s k i ,  iż co do draka, aws- 
żała komisja za odpowiednie czekać na upoważnie­
nie Koła. Co zaś do wniosków, to uważała, że 
nie jest uprawnioną do ich postawienia, polecono 
jej bowiem jedynie zbadać rzecz dla informacji 
Koła i komisji kolejowej. Zresztą nie było odpo­
wiedniej podstawy do stawiania wniosków, jak dłi

żne compromisy ze zdecydowanymi rewolnejonista- 
mi, znała, . się w tein położeniu, że otaczało go 
wiele indywiduów nader dwuznacznego charakteru. 
Niektórzy z pozyskanych byli tylko pozornymi jego 
zwolennikami i mając dostęp do tajemnic policyj­
nych, ud-ielali je rewolucjonistom; inni służyli obu 
stronom — mogli się zdarzyć wreszcie i tacy z po­
wolnych Sudiejkinowi ajentów, zwerbowanych po­
między rewolucjonistami, których wyrzuty sumie­
nia lub inne jakie względy mogły przerzucić na- 
powrót w szeregi rewolucjoniztów. Jednym z takich 
ez-rewolucjonistów był pozostająoy w blizkich lar­

go komisja nie znała motjrwów, które skłoniły rząd! dzo stosunkach z Sudiejkinen e i  kapHar sztabowy 
do zawarcia tej ugody. Nie jest to jednak bynaj i D ega je  w, odgrywający rolę agenta policyjnego
mniej ze szkodą sprawy, ponieważ sprawozdanie

tak, że przy dyskusji wnioski same się wysnują.
Rozprawy zakończono , uchwalając jednomyśl­

nie oddać sprawozdanie do druku.

Genewa 26. kwietnia. 
(Ruch rewolucyjny w Rosji )

(W.) Wyszedł tu właśnie świeżo z pod prasy

pod prtybrauem nazwiskiem J a b ł o ń s k i e g o  
Degajew został następnie, jak wiadomo, jednym z 
głównych sprawców zamordowania Sudiejkina...

Wiestnik wyjaśnia jeszcze jedną ciekawą sl ’0 
nę działalności zabitego podpułkownika żandarmów. 
Zręcznością w tropienia nihilistów S u d i e j k i n  
dobił się tego, że został jedną z najwybitniejszych 
figur w Petersburgu, od którego przezorności i 
sprytu zależało bezpieczer two publiczne, a prze- 
dewszystkiem całość osoby cart- Czując, żejest
potrzebnym, niezbędnym prącie, dążył en do za-

i wam drugi tom Wieslnika Narodnej Woli, który ma fcta jk fiegóś wybitnego stanuwiska i ambicja jego 
l “ l n.pełn!8C * względzie sięgała bardzo wysoko. Było to

co dwa miesiące; .upłynęło tymczasem pięć mie-
Sięcy od wyjścia pierwszego numeru. ‘ h sUrań nie m6g, tP4 doprosi6 się ani ra

Leżący przed nami tom Wiestmka A. W. ■ J -0ncji r *  • T0 ogrodzenie szybkiej «  ery 
dzieli się dosó nierównomiernie na dwie części: Jcł ^  Sadiejk|M  diTróżnyi" szalonych płazów,
w pierwszej mieszczą się prace treści naukowej, w _ - 0 ł  daj „  n (  ty go były zaprowa-
publicystycznej i literackiej, pozostające w pewnym dxi{ Blizkid itosunki z rewolucjonistami były wo- 
związku z zadaniami, jakie stawi sobie ruch rewo- n }yn tych ambitnych pomysłów. Nosił się
lucyjny wRis j i ;  druga, znacznie mu ijsza, zai e~ ? mianowicie z myślą, ażeby poruczyć Degajewowi 
ra kronikę-tego ruchu. sformowanie osobnej organizacji terrorystyczno-re-

Soiśle programowyoh artykułów zeszyt n wojnCyjnev Qdyby organizacja ta została jnż utwo- 
te zawiera: nrcrnominamT wie<5 z odezwy o d  '  _j .* ___

skiego, poświęcone w przeważnej części sprawom 
stojącym na porządku dzisiejszego posiedzenia peł­
nej Izby. Pod nieobecność prezesa i wiceprezesa 
Koła zwołał posiedzenie to p. Smolka ,  jako naj- 
starszy wiekiem, i miał mu też przewodniczyć. Po­
nieważ jednak przybył tymczasem p. J a w o r s k i ,  
w jego więc ręku jako wiceprezesa pozostało prze­
wodnictwo.

O wyborach do różnych komisyj posłałem wam
już wczoraj krótkie doniesienie. t _____  _ _____ _o__ t _ w m i ■!»■" «  u«.u*u „  w

Bardziej interesująca debata wszczęła s , je-jłego ruchu politycznego. Wydany obecnie J rofąSw ‘ ok 7 ^ n y m  Tsobrstośdom 7 e  "sfer
U «>/l ołftiortnm nu nnrłO/lirn nCIRIPIflZAarn nn 9 . . .   in Ahncamo fnm cumiart. » 7* •* m ,

dokładali wszelkich starań, 
żadnej wyższej godności. 

Sudiejkin postępował bardao po-
wiadomo, »  „ S d o . W  K Ł * - ® -  ?  ' C 3 f łigła' siie rozpraw publicznych parlamentu i Se? ■    - - - - -  -  -  - ; koronami dostał tylko .Władimira- 4g. topu.. 1

mów, nikt do odpowiedzialności pociągniętym być 
nie może". Ażeby zapobiedz na przyszłość wy­
padkom konfiskat, które się mimo to zdaraały za 
ogłaszanie rozpraw parlamentarnych, a to na tej 
podstawie, że je podawano .w streszczeniu*, po­
stawili wyżej wymię- toni pbpłowie wniosek, ii ów 
ii ęp 28 ust. prai. ma na przy złość opiewać:
„Lgo~ ie z prawdą, chociażby nawet w streszcze­
nia (auszng8weise) podane sprawozdania z publi­
cznych rozpraw itd*. Otóż pddczas wczorajszej 
rozprawy w Kole postawił ktoś wniosek, ażeby 
słowo .auszugsweise" wypuścić i w tym duchu wnieść 
poprawkę. Nad tym wnioskiem rozwinęła się dość 
żywa dyskusja. Przeciw wnioskowi przemawiali pp.
S m a r z e w s k i ,  G n i e w o s z ,  C h r za n o ws k i ,
Hans  ner,  uważając, że dąży on do ograniczenia 
i tak niewielkiej wolności pi sy. Wreszcie wnio­
skodawca oofnął ’ proponowaną poprawkę, a Koło 
uchwaliło głosoasć w tzbie za interpretacją p. T o- 
m a s z o z u k a  i towarzysz'*,

W ten sposób wyczerpano porządek dzienny; 
nim jednak posiedzenie zamknięto, zażądał ks.
C z a r t o r y s k i  głosu i wniósł, ażeby Koło przy­
jęło sprawozdanie komisji, wybranej do sprawy 
kolei Północnej. Gdy Xoło przystało na to, ks.
C z a r t o r y s k i  przedłożył przewodniczącemu ela­
borat komisji, uzasadniająo go krótkiemi słowy.
Cowca przypomniał, iż Koło wybrało komisję głó­

wnie celem pinformowania się i że komisja trzy­
mała się ściśle tego polecenia. Napomknęła ona 
wprawdzie w przedłożonem sprawozdaniu o kwe- 
tjach zasadniczych, konstatując, że rząd zawiera­

jąc ugodę, odstąpił od prawa, przysługującego mu 
po upływie przywileju, że odstąpił również od po­
litycznej zasady upaństwowienia i w tym razie 
inną idzie drogą, niż w innych wypadkach — na 
tern jednak poprzestaje komisja, przechodząc na­
tomiast do szczegółowego badania ugody, p agraf 

paragrafem. Słowem sądzi, iż zbyteoznem b' 
łoby czytanie tego elaboratu, wnosi natomiast,
*żeby nie rozpoczynać nad nim dyskusji, zanim 
zostanie wydrukowany i rozdany członb m Koł 
Kiedy posłowie , elaborat w ten sposób otrzyma 
i nad nim się sastanowią, dyskusja będzie ri

L - J 1 A U Aa ł - l l  J m *  _ 1̂ 1 1 • .

nie » » ; « . ;  pr.7 p0mm.my ms« 1  « l< »"y  ™ rim m ;'S .iM d » miof podoS M{ wtedy Jo a-oi»ji, 
wydowmotwo, o.m.es.c.ooej w plortroiym nmn *  J  „w iSoi. i modołpotwom owyoh 01
roo, U  ,p .r t j. Norodnej Wc'1-  pnyodo do terory.tyco. orgooitocjo dego-
too 01 m pnod , mym, »oy  kiego i m j -  *̂  m p o o J  Ikerog mordortt. p Ą -
ó tm  lodom , le (og6tao-ooq.li om .) ooofady >a” “  ^ 4 , ToWc,jŁ  pomio-
nieodwołolnie pootomon. • (ormio kooioomoie j C J r  < to6  . .
zmiany politycznego nstrojn Rosji, ażeby dać mo- i , n _■_________ _•  U  j .

mogła odbyć be. trńdapści na naJUżi i  W - I z m .  iu Z & J T - Ł T * r o w o T u Y ^ n y m ^ ^  
dżemu. Kończąc, mmem* mówca, że tyŁ  ^osobem zmem. Niektórzy dali się chwycić na tę wędkę, 

je  ̂ ionem zostało zadam komisji i że dalsze i Pieniędzy w takich razach nie żałował.
Iriałanie powmno spocząć w rękach komisji kole Zabrnąrszy zbyt daleko w tym kierunku, Su-

!  y g y T  niu Sudiejkina, uznany by on rięc został aa je-żność daUzego rozwoju każdej partji postępo^ . ^ rołay ob , koni na
a w tych liczbie 1 socjafistycznej, która iftjaż* rBBfwybitae i morsko. Gdyby zamach był się

“  P™ £ ? „ mC‘elk9 Pr*wd‘ iwego * ledyme ^  ^ ^ b j  był ^ e i ą  wziętość mię-
8 P° *SP • jjjy rewolucjonistami i może nawet zostałby człon-

W kronice wewnętrznej spmi>, ly się naprzód ^  ,komitetu wykonawczego.« Wtedy Sudiejkin 
8. obszernym artykułem o działalności politfyjnej :, D *jew kier02 liby wspólnie c»łą oficjalną i 
S ud i e j k i n a  i jego zabójstwie. Artykuł ten przy . ^ w^ jną Ro8ją .. Jakoż rzeczywiście Sudiejkin 
nosi wieto meznanych szczegółów do charaktery- w ł ^ nie o dymisję i na usilne tylko prośby
styki osoby samej i dzułalności nęozuego ajenta, P do ^  lgg '
w którym car Aleksander pokładał nieograniczone iroku ^  jednak swych planów. Obsta-
zaufame. Nikt nie mógł wyrównać Sudiejkinowi wiw8a_. 8J-ę gwemi kreaturami, zamierzał za pomo-

,D̂ r
się w tym kierunku chwycił się dość skutecznego, 5ew“ yjn .)’ ^
jednak ryzykownego środka: zaczął werbować so- 51® *Je -
bie pomocników z pomiędzy samych nihilistów . W? *.wy * J y’ P ® J
Osiągał w ten sposób cel podwójny: zyskiwał nie "  ! Sudiejkinowi. bmiaró przeszkodziła .rzecz;
złych ajentów i szczepił demoralizacji w szeregi | ™ tnienia ^  knib^nych planów, 
rewolncjonistów. Werbunek ten odbywał się na ’ O samym fakcie zabójstwa opowiada Wiestnik,
wielką skalę. Sudiejkin chwytał się wszelkioh mo- że Sad rej k in  nie podejrzewając nikogo, przybył 
żl rych środków, ażeby namową lab wywieraniem do mieszkania Degajewa i tam został raniony n»- 
presji pozyskać dla siebie zwolenników w tych przód w brzuch wystrzałem z rewolweru, a  nastę- 
sferach. Uciekał się nawet do tego, że przedsta- pnie zabity drągiem żelaznym. Raniony wystrza- 
wiał się także za soojalistę, zwolennika, jednak łem Sudiejkin wybiegł jeszcze do przedpokojo, n»- 
nie .Narodnej Woli", lecz innego, jakiegoś mniej stępnie skrył się w water klozecie i " in został 
polityczoo-rewolncyjnego kierunku, i znalazłszy, zamordowany ostatecznie. Zasadzka był> jnż zro- 
w kuszonym rewolucjoniście wyznawcę podobnych biona kilka dni wcześniej— Sudiejkin zjjw,]. się, * 
zasad, wzywał go w imię obowiązku i patrjoty- obawy jednak przed rychłym powrotem służącego

aanieohano wówczas zabójstwa, Degajew zaś dla
upozorowania nagłego wezwania swego szefa, zmu­
szony był wymyśleć jakąś niebywałą bistorję o 
przyjeździe do Petersburga niebezpiecznej bardzo

Kronika paryska.

Paryż 20. kwietnia.
(Kwiecień w Paryżu. — Ogólna charakterystyka 
miasta. — Quartier latin. — Uroczystość MicKie- 
wicta, Micheleta i Quineta w Collage le France.—- 
Kongresy i sebrania towarzystw naukowych. * 0' 
lania w Paryżu. — Życie paryskie. — Prasa, teatr, 

nowości literackie).

Wietrzno i mrożuo, jak ą  nas w listopadzie 
— oto tegoroczna wiosna w Paryża. Drzewa już 
rozkwitły i okwitły — wszystko .zapo riadało nie­
zakłócone niczei królestwo słońca i woni, lż ta 
nie tylko w Wogezach, leez i w Metzu spadły 
śniegi, a drobne płatki nieśmiało zapędzały się do 
samej stolicy. Paryż więc nie w humorze, a cho­
ciaż Franouzi udają bardzo wytrzymałych jjia 
zimno, mieszkań prawie nie opalają i ałą z>mę 

w B surdncikach, to jednak na
fi iątecznych wycieczkach jiie tak je&-cze rojno i 
Wesoło...  „    .

Wsiiliei jedna* ;ęeról P a ^ a  jkycit g p J *1- 
n latom czr _ *ną, w der-oz pogodę. I tak 
v 11 fekfew. * ryt to starą, miasto.' “gdzii na 

ką'0iyj|i Vroki spotyża się pamiątki; i gB)a< . hi- 
statyczne, niici wszr id rai:1 Juliina Apbitąty a* 
dó bramy. sterczące] dziś laifibipie ~ Bl ui ,ch 
i . th_rańy 'Uerów. Nie jeśi fó miaftp nowe-
g -liK a tfc f p r ż j^ m c ,  fpswem^%ŚŚ6waea.Jógi -
“ ‘ ^szędzlą-^ązkif aomvf: siankłe,
wy-dkit, -tarę., "V mytti tO '!$ $<  
następnie *eroku_ bul warami, pnuoiega^jymi

miasto w różnych kiei-nkach, które j&Jnak nie 
zatarły historycznego piętna, jakie nosi każda pra­
wie nlioa w serca Paryża.

Ruch wszędzie wielki. Miasto całe poprzerzy- 
ńane siecią tramwajów i omnibusów konnych, 
ódohodtących s różnych sttoyj * pnnktuRlnością 
Pociągó* kniei ftelfcznych. Nigdaie jedn*k nie czuć 
1 oku, nigazie s iegowisk. Pabliczność jeżdżąca 
omnibusami, dostaje na stscjach bilety kolejne i 
napełnia jq systematycznie w porządku. Widać, 
że publiczność ta przeszła szkołę zbiorowego życia 
i ady 8cyplinowała się, zdemokratyzowała. Różnice 
klasowe nie biją w 0Czy a na gmachach rządo-
wyC *®z®dzie wyryte hasła: Liberie, egalitś et 
fratermtś... '

Stary historyczny Paryż przemienia się stopnio 
wo. Ot i odwieczny Qm rtier latin nie taki jnż 
ciasny i skupiony; przerżnęły go także bulwary, 
wiele ied““ .nBc> ®ll0*®k i gmachów pozostało tych' 
samych. Ot i ColUge de France, Sorbona, te stare 
gmachy, dawne ,P“ u5t»jące osasy, i snuje się po 
nich i dziś młodzie > «hoó może inna teraz jak 
przed laty, przed wieki... Gmachy stoją długo, ge­
neracje się jeduak zmieniają dość szybko.

Pozostałe jednak P*“ *ąt£ wiążą niejako 
zapadłą, minioną przeszłość z dobą obecną. W ma­
chach tych i obok nich stojące pomniki przypomi­
nają obecnemu pokoleniu dawne dzieje; przypomi­
nają je także pamiątkowe uroczystości. * .

W CollSge de France obchodzono .j tafinie J 
12. bm. taką uroczystość, która i nas z bliska dai- 
tyczy. W jednej z sal wykładowych kollegium za- 
riei“ iono nad 1 tedrą, z której przed czterdziestu 

kilL laty ogłaszał swe natchnione kursa idan 
Mickiewicz medalion z bronzu, w którym złączono 
razem nu ,ego Adama z Micheletem i Quinetem,

którzy z nim razem tworzyli jedną niejako trójcę 
szermierzy prawdy, wolności i miłości wszystkioh 
Indów. Po zamach** stanu Napoleona wszyscy trzej 
pozbawieni zostali a.-edry jednym dekretem. Wdzię­
czni uczniowie, gorące, Idealne pokolenie czwarte­
go lat dziesiątka, wybili wtedy medal na cześć 
sy/ch mistrzów, i dziś, po lstach 32, ten sam me­
dal pamiątkowy zawiesili nad katedrą z n lisem: 
A la memoire d’ Adan Mickiewicz, Jules Michę- 
let, Edgar Qv 'net leurs anciens eleves reconnaissants 
12. avrU 1884. Na nieczystym obchodzie przema­
wiał najprzód uczeń i druh Mickiewicza, dziś po- 
ważuy starzec z siwą brodą, p. Armsnd Levy, 
następnie zaś przedstawiciele różnych to1 irzystw 
uczonych francuskich i obcych , między którym' 
jeden z pierwszych przedstawiciel naszego Towa­
rzystwa historycznego w Paryżu, ictórego Mickie- 

icz był ongi wicep ezeseir N-desłano też wiele 
telegramów, między innemi o profesora Santa- 
gaty, prezydenta Aki Jemji Mi« HŚwicza w Bolo ji. 
Na uroczystości przeilówił P- Ernest Renan, dy­
rektor College, charakt yznjąc I ażdi go a mistrzów 
i podnosząc, że kollegium francuskie pozostanie i 
nadal wierne hasłom prawdy i wolnośoi.

W Starej Sorbonie odbył się także teno dn, i- 
mi, tr- ający dni kilk*, doroczny kongres francu­
skich towarzystw naukowych, podzielonych nase - 
cje specjalne. Na walnem igromadzeniu przemówił 
p Fallieres, minister oświ*ty, podn-sząc olbrzymi! 
epokowe zasługi, położone dU nauki przes:franqu- 
ską morską wfprr rę r'uk rą, pod dyrekcją pana
Alfonsa Miln Edwards.. *•.» Pr7*ed8,9‘
wzięta nr dwóch okrętach, ^avazlleur i 3 altsmat 
zwidził dalękie moi i , Badając dno morskie w : 
głębokości 300C i wigcą, metrć pod wzglęlez 
fauny i flory. Vvbjei ocze*— iniom, nie spodziewr 
no «ię bowiem u takich głębiach, pozbawionych.

rewolucjonistki, o czem onego czasu donosiły
dzienniki.

W dalszym ciąga kroniki wewnętrznej znaj­
dujemy przegląd bieżącego życia rosyjskiego, w 
którym podane są liczne szczegóły o nadużyciach 
intendantury w armji i barbarzyńskiem postępo­
wania z żołnierzami, oraz wiele faktów, świadczą­
cych o nędzy ludu wiejskiego w Rosji.

Kronika aresztowań i procesów poBtycatiyun 
nie zawiera w sobie nic nowego. Aresztowania od- 

‘ bywają się swoją drogi w ciąga jednak ubiegłej 
‘ zimy nie było szczególnie ważnych; nie było ró- 
; wnież ważniejszego procesu; nie wykonano także 
i żadnego wyroku śmierci. Literacko - rewolucyjna 
i działalność nie byłą ̂ byt łodną. Od jesieni 1883 r. 
'z  tajnej drokarL. ,Nąiidn< WoU* wyszła tylko 
jedna odezw*., jedna btó rka, drag numer Listka 
N. W. i w  lutym 188ł proklamacja .Związku 
młodzieży partji Narodnoj Woli," który to zwią­
zek jednak jest organizacją satńoistną, niezawisłą 
od .Nar. Wolu" Wyszło takżb - rę nom ró pisma 
Studienczestwo.

W kronice aresztowań znajdujemy także i 
Warszawę. Mowa ta jest o .socjalno-rewólucyjnej 
polskiej partji" i aresztowaniach. W początkuirrze- 
śnia 1883 r. aresztowani zostali w Warzawie: 
Ludwik Waryński, Ed. Płocki, Osowskf Kucho­
wicz, Kohn, Pławski i Alóksandra JentyM$wna. 
Przedsięwzięto także aresztowania w innych nkj- 
scowościach Królestwa. W styczniu 1884; i. miało 
być w cytadeli warszawskiej" prteszło 70 uwięzio­
nych. Aresztowania odbyły sii «* *e ■ /zertku, 
Zgierzu, Tarczynie, Bi»ty 1 Płocku.. .Wogóto — 
pisze Wiestnik —  w Królestwie Polskiein H u r k o  
uciekł się do starego systemu aresztowań masami 
i rewizyj, których areną od czar" j*t w Warszi 
wie zaczął wychodzić tajny organ Prol ‘arjat, itał 
się Warszawa, Łódź, Zbiera, Częstochowa, Kielce, 
Dąbrowa, Biała, Tnrczyn, Wttt"-ryszki i inne 
miejicowości F ólest k Polskiego;' policia poszu­
kuje tajnej dri arni, a -oznmiejąc dosłownie wy­
raz .podpolnaja* (tajna), szuka jej po ‘piwnicach 
i odrywa połogi." W Innem mu icn spotykamy 
snów wzmiankę, że ,W skntek rozporządzenia .-Cen­
tralnego Komitatu p*rtji Proletarjat," wykdnany 
został wyrok śmierci na donosicielu SZramskim w 
Zgierzu."

W tvmż6 numerze Wiestnika znajdujemy wia­
domość o dwóch nowych polskich organach aooja- 
litaycznych. które zaczną niebawem wychodzić za 
granicą. Walka klas ma być pismem miesięcsnem, 
poświęconem opracowaniu kwestyj socjalnych i 
ryja" tiei iu z. jad partji Proletarjat, sal (Przedświt 

ma .popularyzować idee socjalizmu pośród robotni­
ków".

Rada państwa.
Wiedeń 29. kwietnia. (Z  isbypotk '•) Prezy­

dent Sm-olka zagaja posiedzenie o U'/*-.
Pomiędzy deputowanych rozdane *°®t*ją: U-

goda rządowa z koleją Północną, wniosek Sehone- 
rera w sprawie tejże ugody, uchwała laby panów 
o podatkn gorzelnianym.

Dr. Kopp zawwdamia o słożemu mandatu.
Dep. S c h o n e r e r  zapy «jr wzewddnioz 

komisji dla sprawy Eainińskiego — wie kroki 
przedsięwzięła komiL„«, Ażeby spowodować- rsąddo 
przedłożenia w tej jrswie sktów sMow: 2 . c
komisja zamiersa zniewolić rząd do tog 'uchwał 
Izby deputowanych; 8- co przewodnicsąoy komisji
przedsfęweźmie, ażeg w * g ^ K Ill,"P£ WI®*68łcie 
przed zamknięciem bież taĄ iibyło się pier­
wsze czytanie oraz nastąpił* osUi*eczna nchwała.

Hr. Henryk Clam c ’  iadi , że nie może 
isdomió Izby, jaki. krolź komisja poczyniła w 

taj sprawie rządu. L rtyozące sprawozdanie jest 
jat gotowe ■ celem zatwierdzenia go ziroła prze - 

rodniciic; romi jî  w najkrótszym czasie.
Z porządku dziennego między inemi 

kilku uzupełnił yącycł vrborów d~ komisyj.

m<nrawie iwiatła i powietrza, pod ogromne" « śnie- f rówhie iak we wowie i Warszawie Majatufc 
niem n a r tkać śladu istot organicznych ~  znale-( âa jarszcz i arazy z kaszą. Polonii, totejszapi 
ziono całe miliony nieznanyoh gatunków pierwo- niięta o różnych obchodach narodowych 
tnych istot organicznych, a między memrznanyc uroczyśc . Na 1. maja zasiedziany1. 

fnam tylko ze skamieniałości i wykopalisk. To też wi^zystwie geograficznem Oflci pani [Jnanm*** 
'p  n. ter podniósł wysoko sł typrawy. o Kochanowskim, a dnia E: taj* 
iMilne-Edwzrds mianowany został oficerem legji 1 e w tym samym priedlnioci * P- 7*
honorowej, a wystf"* zdol , poczynionych Bibliotece polskiej przy Qua' „  .

jprze* wyprawę, urządzona w Muzenm historji n«- doda li “jeszcze, Żf ^chodzi *
L . t a . 1,1W  * ® y  ofeta^ch. P oU f .  l

* — — — łłaSl Mftkta-a 1 .. t nh n lr k 'mm wmw ^ ł mfiBtHTIli r  VPraca nTukowa we Francji nie ustaje, lobof°bo£ sprawozdani.' obi p r tb ó S z
ów naukowych i polityczny, o ktćrj JSfrr&ieez Parr^
ia pozostał; Wracaimr ledauH 3o

urządzeniu wyższych zakładów naukowych i polityczny, o któty -
r o z w o j u  badań naukowych Francja pozostała dziś Wracajmy jednak do ^^bywają^ się róYi

tyle za Niem sn Pracują jednak poszczególni '»srechstronnie.^1S*«8J Jdlityczne i.p., %Vi ze 
zeni i towarzystwa u i ko we. W tejże samej ‘grom*d*en>a Sbzrosłi sil d e ?  h
rhnnia odbyło się jednocześnie nrawio « uś teeo zajęcia jes P   iniej jiSorbonie* ]  j e d f i ś n i e  S S ^ c y "

gresem naukowym walne Zgromadzenie T o w a r z y -^ d z ię k o l^ ^  s  ̂i yć^Sdn^ty K  
stwa dla topografii Francji, w Tours zaś fcoJ-^yką' *J P ^ n^ k b i ą  s i e b i J r i f  Ł  v  
,res francuskiej ligi pedagogicznej. Zajmują się r
►ei nauką i specjalne stowarzyssenia naukowe, się  ̂obecnie Mmtre de fora*»
Świeżo b̂yliśmy właśnie na zebrania miesięcznem ^  urywany w OysinaBA i -i a 1
To i« y . .  itiidjów fil ,fira„ 7chi S S ™
retar m jest znana tłómacz i Darhtoi p*n> t. Zwolennicy cyrku H

ł «  b s i  ? 5S S S 3S  ^ f e S S S f S
go uniwersytet . nasztch ziom- , . nowości literackich pewaspchne ząjguia bo

Oddawna już niestety_ *"* tułku  ̂i cbiebŁ J® -.jnow a  powieś6Daudeta .Saphc* "  r
zmnszonych iest » « « «  W ™  _ n-----

S w a  »  ^ ii.cŚ Ć .? .T o lc -i»  irorzy liczną wcale 
■ Jonii W Sujrżu. &ą tu polskie biblioteki, stowa- 

rsse ozytelnie, a nawet restauracje, gdzie

da Goncourta .Cherie". S .P .



t DZIENNIK POLSKI

Dep. P r o m b e r  i towarzysze wnoszą inter­
pelacją do rządu w sprawie pisma policji berneń­
skiej, wystosowanego do wydawcy jednego z tam­
tejszych dzienników, według którego na przyszłość 
w razie konfiskaty nie wolno zostawiać miejsc 
próżnych po skonfiskowanym artykule, ale należy 
wydać dragi nakład dziennika z wypełnieniem 
laki Rozporządzenie to zostało wydawcy tylko od­
czytane, przyczem zrobiono ma uwagę, iż w razie 
niestosowania się do tegoż, na przyszłość nie bę­
dzie zawiadamianym, który artykuł skonfiskowano, 
tak, źe niemożliwe będzie w ogóle wydanie dro­
giego nzkładu. Interpelanci zapytują więc rząd: 
1. Ozy takie rozporządzenie wydane zostało isto­
tnie? 2. Których ono dzienników dotyozy i jak 
uzasadnia rząd jego legalność?

Wniosek dep. T o m a a z c z a k a  względem 
interpretacji §. 28. ustawy prasowej i-ostał usunięty 
z porządku dziennego z powoda, złożenia mandatu 
przez sprawozdawcę, dep. Kopp—

Z porządku dziennego uchwalono w drągiem 
■ytaniu ustawę o ugodzie ze Styiją w sprawie 

potyczki przymusowej z r. 1809.
Po poparcia należytem wniosku Schonerera,

młodych, a sastępsie po kolei następowały in e  to­
asty. Przy końcu ucity nadszedł telegram z Rzymu 
od kardynała Jaoobiniego z doniesieniem, że Ojciec 
iw. udziela nowożeńcom błogosławieństwa. Państwo 
Arturowie Cieleccy wyjeżdżają dziś do swych dćbr 
Porchowa na Podola. — P. Kaźmierz Groohol ski ,  
prezes Koła polskiego, w przejaździe z Rożysk do 
Wiednia, bawił wczoraj we Lwowie. — Hr. Zygmunt 
Cieszkowski  otrzymał od warszawskiego Towa­
rzystwa zachęty sztok pięknych, zaproszenie z nomi 
sacją na reprezentanta tegoż Towarzystwa w Ga­
licji. — Prof. Włodzimiera Spasowlez wyjechał 
d. 28. zm. z Warszawy do Petersburga. — Kurjer 
toarsz. dowiaduje się, iż azakomity nasz rysowzik 
A i d r i o l l i  w tych dzizch przybywa z Paryża do 
kraju. Artysta spędtió zamierza cztery miesiące w 
willi swojej zad Świdrem, poczem dla wykońozezia
mmc1 rozpoczętych uda aię ziown do stolicy Fraicjl. 

Leokadja z Kitraszewskich Sch
'U d
o godz. llej w 58 roku życia.‘■'‘Ełamuia straszzym 
ciosem i wysiloza długiem pielęgnowaziem chorego 
małżoika, w diiu jego śmierci sama ciężko się roz 
chorowała i zie wstała już więcej z łoża. W lic

wzywającego rząd do przedłożenia aktów w zpra- spełza pćt roku pospiesayla za swym mężem, którego
wie Kunińskiego, zamknięto posiedzenie. Następne 
w piątek, na którego porządku dziennym jest 
między innymi pierwsze czytanie ugody z koleją 
Północną.

Ziemie polskie.
Wilno 26. kwietnia. Monopol znanego współ­

pracownika Moskowśkich Wied. p. Mnraszki, obzna- 
jamiania publiczności rosyjskiej z dążeniami i po­
trzebami ludności litewskiej, został zakwestjono- 

sny przez Litwinów w moskiewskiej gazecie 
Busskija Wiedomosii. Wspomniana gazeta otrzy­
mała ńietylko „z głębi paszcz litewskich*, lecz i 
z rodzinnych stron p. Mnraszki, mianowicie z po­
wiatu marjampolskiego, kilka zapewnień, źe pan 
Moraszko nie cieszy się wcale przywiązaniem miej­
scowej ludności włościańskiej. Go się zaś tyczy 
i eligenr litewskiej, to pośród niej zasady p. 
Mnraszki liczą jeszcze mniej zwolenników i nie 
ma ona najmniejszej chęci wszczynać nietylko 
walki, lecz nawet dziennikarskich z kimkolwiekbądź 
sporów. Inteligencja litewska nie uważa sprawy 
narodowości polskiej za swoją, lecz nr, tem koniec 
stroni ona w zupełności od wszekkich napaści 
fanatycznych na stare błędy polskiej przeszłości, 
ponieważ obecnie nikogo one nie dotykają. Pra­
wdziwy Litwin zaprząta się nie cudzemi sprawami, 
lecz sprawami własnego narodo. P/tiscy Litwini, 
w imienia któiych pozwala sobie mówić p. Mu- 
raszko, stawiają sobie za cel pracę dla właenego 
ludu, a nie politykę i rozdmuchiwanie nienawiści 
narodowej do kogokolwiekbądź, a p. M. to tylko 
robi. Dalej p. M.ani jednego słowa nie powiedział 
o tem, czem w rzeczywistości zajęci są prawdziwi 
Litwini, którzy nie porzucili swojego kraju. Pan 
Moraszko występuje przed czytelnikiem rosyjskim 
jako przedstawiciel Litwinów, przedstawicielstwo 
to jednak samozwańcze. Nie mówi on nic o poło­
żeniu włościan litewskich, o środkach narodowej 
oświaty na Litwie, ,o nieistnieniu w niej ani jednej 
własnąj gazety, o pedałowania godnym stanie lite­
ratur] litewsl iej, która coraz bardziej i bardziej 
staje się rękopisuwą f t. d., lecz powstaje prze

wskazanie konieczności literatury litewskiej i szkoły 
litewskiej dla wyewobodzenia Litwinów od polskich 
wpływów, lecz tego właśnie nie domawia p. M. 
Niepodobieństwem jest wszakże przeważnie w to 
wierzyć, że wpływ polski szkolny (?), literacki mo­
że być wyparty przez alfabet rosyjski i za pośre­
dnictwem literatury rosyjskiej, skoro Litwini wła­
snej nie posiadają z powodów od nich niezależnych. 
Taką jeet główna treść protestów litewskich, po­
danych przez Rtus. Wied. Naturalnie, wszystko to 
'lardao dobre, jednakże pozostawiając w pokoju 
j .  Moraszko, wartość którego ocenić bardzo łatwo, 
nie można nie dziwić się naiwności tych panów 
Litwinów, którzy sądzą na seijo, że jakimkolwiek 
gazetom rosyjskim chodzi o samodzielność narodn 
Htewskiego...

Kwestja wprowadzaj- „ziemstwa* na Litwie 
coraz częściej zaczyna być rozbieraną w szpaltach 
pism rosyjskich. Obecnie na tenże temat pomie­
ściła artykuł Niedida, w którym dochodzi do re

wierną towarzyszką była lat 34. Pogrzeb odbędzie 
się jutro, t. j. w piątek, o godz. 4ej po połudaiu 
z domu pod 1. 68 przy uliey Syketuskiej. Liczil 
czciciele i przyjaciele ziskomltogo historyka pospieszą 
aieaawodzle oddań ostataią posługę jego małźoioe 
a saciej Polce.

Pierwszy maja. Dziś przy wiele rokującej po 
godsie już o godz. 5ej razo wyruszyli do miasta iie- 
tylko gameai 1 dueuny, ale także ludzie o wyższych 
preteisjzch społeoaiyeh, aby wysłuchać orkiestry puł­
ków lwowskich. Tymcaaaem wojskowe swiastowazie 
wioszy zastąpiło wbrew dotychczasowemu zwyczajowi 
dopiero o godz. 7ej. Gdyśmy o powód tej zmiaiy 
zapytali pewiego rotmistrza nad Duiajem urodzozego, 
otrzymaliśmy odpowiedź: „Aby iie budzić Polaków... 
Rotmistrzu, nie bndź ias — wszak śpimy! Kapelo, 
maju nie prorokuj! Nadiami władzy baldachimy, a 
w zaszyoh sercach seiny spokój...

Straż ochotnicza w liedslelę dala 4. maja, 
jako w dzień św. Florjaia, urządza solone aabożeń- 
stwo w kościele 0 0 . Karmelitów,' za które zaprasza 
osloików hoiorowych, wspierających, czyiiyeh i pu- 
blieazość. Pochód z taborem pożariicaym i muzyką 
Harmonii wyrussa z dsiedslica ratuszowego o godzi- 
■le 7,7 razo ulioą Ruską. Powrót ustąpi ulic- 
Ozarnieckiego, placem Berzardyńskim, Halicki™ Ma- 
ijackim, ulicą Teatralną, obok katedry do Ryzku,' ,

Harmonia. Zaraąd tego Towarzystwa uiuay- 
ezzego podaje ziiiejsiem do publicsiej wiadomości, 
że za mocy swej uchwały z dnia 18. bm. pooeąwsty 
od maja br. kapela Towarzystwa grywać będaie pray 
sprzyjającej pogodsie pod kierowzictwem p. Plstla 
co środy po połudain o godzinie

z gorąeą prośbą o ueuzięcie spaiostozego iz  polskim 
ohlebie buchaltera, którego zaiwisko jeet Saidlg. Pe­
tycja, której odpis zam przysłało, bardzo dosadnlo 
określa tentońską zzeieklość tego p. Saidiga, który 
iz  każdym kroku jawią okazuje pogardę dla ży­
wiołu krajowego. Robotitcy wytykają buchalterowi, 
że weaelkie zadużyoia Niemców zakrywa płaszczem 
możiej ssrej protekcji, z zadto wyrażają słuszne ibo- 
lewanie z powodu, że Ind w skutek grasującego w 
Slersay żargon pruskiego skaził swą mowę.

Dla weteranów. Wykaz darów eflarowazych za 
korayść żołnieray polskich ar. 1831 od 1. stycziia do 
końca kwietiia br., tóre nie wchodą wpoezet faitów 
do wygraziz drogą loterji na ton cel edbyć się mającej: 
W etycniu anonim ofiarował 389 egzsmplaray dzieł­
ka we Lwowie w r. 1883 wydanego p. t. .Wspomnie­
nia obozowe z r. 1863/4, zapisał Zygmunt Napoleon 
Krzywda (Chmieliński), które oddazo w komie księgar- 
ziom we Lwowie i gorliwemu delegatowi komitetu p. 
W. Wiśziewskiemu w powiecie Sokalskim po 1 zł. — 
W lntym kapitał b. w. p. Leopold Szumski i ,d islał 
25 ega. swoge dzieła „Wspomzieiiz 3go pnłkn uła 
łów* wydzzie ozdobie z rydlami w Krakowie 1883 
Oddano w komis księgani Gnbryiowicza i Schmidta 
w eeiie 3 zł. — W  maren spadkobiercy śp. Alfreda 
MIockiego ofiarowali ze spuściziy, paręset J siąż c 
oonych pod względem wartości, które zostaią spie

mKraków 30. kwietiia. Wcaorai odbyły się Wy ich lloible powieszozego żydkz z językiem sięgający 
bory do Rady powiatowej krakowskiej > mniejszych | do p„ ,  t postacie w pozach do najwyższego stopu 
posiadłości. Uprawnionych do głosowania było 249 realnych i t. p. ciężkie koaceptr niemieckie Sa to Ir
Głosowało 222. Wybrani zostali: Bieda Karol, wójt d*ak wyjątki, bo prócz tego roairaju pomysłów wyle 
z Woli Juatowskiej 217 głosami; Mazurkiewicz Jó- giyeli w krajn kultury, znaleźć ai cacka, odz ’

oaająoe się prawdziwym gustem, któ ni, kto go je 
sze nie straeil a modi ».e chce hołSIwaó, może ob 

wieszać tlę do woli.

zef, wójt w Osarnejwsi 203 ; hr. Hierossowski So­
biesław, wł. dóbr Karniowica 193 ; Łysakowski Mi­
chał, wójt w Półwsiu Z wierny deckiem 191 ; Chwa­
stek Stal., wójt w Krowodrzy 187 ; Nofcf»k Piotr, L
wójt w Wyclężach 187; Razowski Józef, włośdazii k lU6i**
w Przegini Narodowej 186; Rusek Karol, wójt g g  J  n * *  #tWC‘
w Krzeeławlcach 186; Orzechowski Jan, wójt w Zie- “ T j Wyp' 
lozkach 184; Zbroja Adam, zast. wójta w Krowo-j . ’ ń t  Bi % , , '  pC m
drzy 184; Feluś Mikołaj, wófl w Ryb,v 181; Ro- ” ln * '* * * ' 1 -  B!> prKba  W. A-z i _» « i .  daoaą zastała roapae-kwym krzysrtm 2 lotnej Ozie

wcayikf; śpiącej w łóżeczku w dregim końcu pokr-ju
Zr.aim pani Bi... dc dziecka przybiegła, ujraała

maiowski Andrzej, wł. realności w Prądniku 174; 
Skirlińskł Jan, wł. dóbr w Śmierdzącej 162 gł.

Gródek 29. kwietnia. Do Rady powiatowej 
w Gródku zostali dnia dzisiejszego wybrani z grupy 
gmin wiejskich : Edward Weissmani-Zawidowski,
Antoni Schiffner, Franciszek Łoziński, Jóaef Wiwer, 
Franciszek Jached, Józef Hupert, Michał Scheer, 
Jóref Smyk, Jan Malina, ki. r. gr. Michał Kulma- 
tycki, Jnlinsz Filipowski, Klemezs Otołowski.

Tarnopol 30. kwietnia. Przy dzisiejszych wy- 
borue do Rady powiatowej wybrano 8 włościan.

Brzeżany 29. hwletiia. Wybrano 6 włościaz, 
2 księży gr. hat., 1 księdza obr. łao. i 3 obywateli

ziężoie. — W kwietiiu hr. M. i  Saeptyckich Komo- } ■ groza cywiliej iiteligeicji, 
rowska ladesłała obraz olejzy szkoły flamaidzkiej, j Łańcut 29. kwietiia. Z grupy gmii wiejskich 
przedstawiający „Diazę* w ramach oadobzych, warto j wybrano 12 włościan.
śei 30 zł., który umiesaezoio w księgarni Łukaszów1
eza. — Polecająo powyższe dzieła do zabywazia na | kiego, wł. dóbr aiemskich ; Jaaa hr. Szeptyckiego, 
korzyść weteranów b. w. p. z r. 1831, składamy imie-|wł. d. z . ; Sacaepaia Trnchima, wł. d z, ; ki. Jó­
ziem tychże, obok lależiego uziazia eerdeczie da1 kijsefa Łosińskiego; ks. Józefa Gładyszewskiego; ks. 
łaskawym dawoem. Z «mitetu Towara. Opieki rrete Jam Hołodyńsklego; ks. Bazylego Woloszyńskiego
razów. W. PocMemfc prezes. H. Kumszomki, ca Ji 7 włościaz.
komitetu. j Kołomyja 29. kwietnia. Wybrani: Czajki »/sk:

Sprawozdanie lwowskiej komisji wykonawczej j Stefa* z Siemiakowiec, Grabo kiecki Laureity z Bi 
Towarzystwa opiek' weteraiów za kwiecień br. Urzę lizise, Jasiński Fr. a Zahajpola, Jarocki Leoz 
dnicy techiiczil Wydziału kraj. za kwiecień ał. 4 95 * Daurkowa i 7 włościan.
Woje. Jankowski rocznie 10, Boi. Gurski rocznie 2, Warszawa 29. kwietnia. Wcaoraj rozpoczęła
1 wystawy obrazów Matejki 28-88, Boi. Śmiałowski ; się w Banku polskim subskrypcja aa obligacje miej- 
5, A. Uagert 3, dr Pohoreeki 2 ; przei del. Wiktora skie. Stosownie do warunków emisji, subskrypcja aa- 
Wiś Newskiego: Stan. Łomnicki i Wiktor Wiśniewski myka się po trzech dniaoh, zaś w ciągu dii dsie- 
roeanie po 10, Żegota Kraus rocziie 3, Józef Dydyń- [ sięsiu następuje repartycja jej stosownie do sumy
skl rocaaie 2, Jan Śmieszek rocznie 1, Tadzio Kraus napisów.
2; przez del. Adama Łuckiego: hr. Szeptyohi 5, Jani Według ścisłych obliczeń subskrypcji wczorajszej
Konopka, Ford. Paar i Adam Łucki po 2; pracz del. »  obligacje kanalizacyjne miasta Warszawy, ogólna
Ant. NagHckiego: zebrane w Stowarz. „Gwiazda* w nm* zapisów pierwszego dala subskrypcji uczyniła
Sti/ju 3 20, od podróżnych przy pociągu 22. stycznia; 7,972.500 rs.; dzisiaj zaś, drugiego dnia 1 kolei, pod 
1-45, .aźba kolejowa na stacji Bilcze 1*35, Antoni 'pisy pokryły 20 razy sumę pożyczki, wynoszącą 
Naglicki 2 złr.; przez delegata Alfreda Steckiegc 1,300.000 rnbli z górą.
Tytus Kielaiowski roeszie 10 złr.; ogółem wpłyń < to) W Warszawie ziajduje sle pewiei gorliwy ama-
złr. 112-75. [tor ptaków, który ma w budżecie miesięcziym dość

W kwietniu rozdazo 34rem weteraiom zapomogi!anacaią kwotę, poświęconą na kupowanie ptasząt i 
mieslęczie i świąteczie w kwocie 578 złr., zaś 11 >bdarzazie ich woliością. Wyawolizy odbywają się 
esterazom wsparcia jedzorazowe i świąteczie 1 kwo-|parę razy tygodziowo iz  rogu ulicy Fiwiej i placu 

7  6 ta Wysokim ôłŁ 240 ,łr‘ Podłetoski, przewodaicsąoy. Di B. 5amkowego i gromadzą zwykle liczie zastępy widzów
Goldman, skąrbiik. i Brytańsbie Mnzenm. Komukolwiek z zaszyeh

Na wystawie koni w Wiedniu obok wymię-' noaonycb, artystów i literatów ohodzi o informację o 
nioiyoh już okaaów pp. Jastrzębskiego i Jaźwińsk i-J zabytkach polskich w W. Brytanji złożozych, lub o 
go, powszeekią zwracają uwagę ladesłaze w ostatiiej przepisazie aktów jakichkolwiek dyplomatyoziych, ten 
chwili 4 karosjery pełnej krwi angielskiej, praepyszie! aiechaj się aechoe udać llstowałe pod adresem: 
pod względem budowy i postawy — własiość ki E d m u z d S a s E s ą .  12, Fitzroy Road
Lubomirskiego .  i Regeat’s Park

Dekoracje. Jeieralay sekretarz kolei arcyks.j L o z d o i  N. W.
Albrechta, dr. Fraieisaek Lihar  aik, otrzymał krayt Następujące języki nam dokładzie: polski, ro- 
ofloerski rumuńskiego orderu koroiy, a fotograf w i s.yj*hi, niemiecki, fraacuski, włoski, hiszpański, aa-
Kołomyi, Juljtta Dutkiewi cz .  1 »ski medal złoty fił* »hi, greczi, łaciński, gaelicki (w zarzeezn irlai
I. klasy. j dekiem).

Z nlicy Szpitalnej. Nic dość, że mi akańcy! 0  OSObliwszem zjawisku przyrody dozoesą

Jaworów 29. kwietaia. Wybrazo Adama Luc-

Zamku 1 wykoza każdym razem 8 produkeyj mn- 
zyczzyeh.

Drożyzna we Lwowie llebywała, z dla zieiamo- 
żzych, dla ludzi biedayeh, pobyt w stolicy kraju 
slajz się liemożliwym. Mimo to komisja drożyaziaaa, 
1 łouą Rady miejskiej wysadaoia, ule daje znaku 
życia, a publiczność narażona jest dalej na bezeaelną 
karotę ze strozy tych haidlarsy i przemysłowców, 
od których zawisło lasze poty wiezie. Wolio więe 
zapytać, z jakiego powodu zaprzepaściła się raeeao- 
la komiąja, która miaL eiergioaną tam« pololyć 
wsaclkim wysysklwaniom ? Prosimy radaego p. Gost­
kowskiego, izicjatora tej komisji, aby esęstem poru- 
saaziem sprawy usgląeej spowodował oitatecsie jej 
aałatwioaie.

Posiedzenie Baiiy miejskiej odbędzie aię
.dzisiaj dala 1. bm. o godz. 6ta] wioeaoram. Ha po­
rządku dzielnym jest budżet faidusso gminy i fun­
duszu szkolzego iz  rok 1884. Sprzw. pp. radzi: dr. 
Z nker  i dr. Moohiaoki .

Wieć rnski. Komitet urządzający tę mzzifestz- 
cję, wydał wczoraj odezwę do ruskieh mieszkańców m. 
Lwowa, aby jak isjlicniaj zebrali się dzia 4. maja 
o godz. 3 po połudiii w Domn Narodiym dla wyboru 
deputacji, która „rządowi, amejaturse papieskiej i u 
troau mozarsaego ma przedłożyć zażaleila i żądai 
Rusi w sprawie klasztorów bazyljańskich.* Na od< 
zwie podpisali pp. Wacknianii, Horbaczewski, dr Do- 
brjański, dr Korol, dr Lityński, Marków, Nagóray, dr 
A. Ogozowskl, dr Fzwęcki, Wł. Fodłzaieoki, Romań­
czuk , Spożarski, dr K. Susaklewicl, Ustjaiowlez i 
Jawdyk.

Egzamin uczniów w szkole Towarzystwa ogro- 
dziczego we Lwowie odbędzie się dzia 4. maja b. r.,

tej smutiego laawisLa nlioy w razie ziepogody wpa- rosyjskie. Oto źródła miieraiie w Karsa-
dają w doły gościńcowe przykryta błotem, jak gy! kowskiem, na Syberji, które powstały podetas traę
w nastawione łapki, ale nadto latarnik zie o ś w i e c a j ‘ i*®1 w r- 1861* » ** 8,1 towle,# w roka
■azwyozaj nlioy dlategi zpruza etę magistrat o 11881, P° traęsieniu aiemi w jesieni zesałego roku 
wydanie stosowne^ polecenia owemu organowi Bo-jllowa “ 9 pojawiły, lecz mają terss zimią wodę, gdy 
czego oświetleila. ipoprsediio była oia gorąca.

Krakowska kasa oszczędności rozdzieliła ua- ] Prnska troskliwość o oświatę. Pruski miii- 
stępująes lapomogi j datki la cela pożyteczne i do j ster oświaty dowiedziawszy się, że w Poaiaiii w ja- 
broczyiie: Dla aiaoly lUiejekiej haadlowej w Krako- kiejś szkółce frebl. zabawiało dzieei lietylko grą, ale 
wie 1000 złr.; dla sług pouostających przez dłużny 1 także udzielaiiem początków ozytazia, rachowaiia, ueae- 
ozas w jednem i tem samem miejr bu i talbżyeie się i ziem bajek i drobniejszych wierszyków, oraz, że śpie- 
zachownjących 300 zł.; dla 8-klasowej szkoły Żeńskiej j |wa 10 pionki, oświadczył, że zie ma nio praeoiwko 
w Krakowie dla knreów fachowych, a to za zakupu, ostatnim zatrudnieniom dzieci, a lawet pochwala, gdy

zultatów,' przemawiających stanowczo za wpro- 1 w nled*lel9 po poład,la 0 *od,inie ^  w “ k,‘
wadzeniem „zienutwa*.

W WdeńsMm Wiesłniku spotykamy się z na­
stępującym listem ks. Senczykowskiego z Tarkę 
■tanu: „W  gazetach pizzą nieustannie, że w wi­

dzie ogrodziczym przy uliey Piekarskiej. Prezes, p. 
W. Podlewski, szprzazz za tez popis ezłoików towa­
rzystwa i miłośiików ogrodzietwa, sadowniotwa i 
pazczeliietwa.

Z poczty. Nie wiemy, czy to prawda, ale autor
leństóm okręgu naukowym silnie się krzewią tajne kore.pomdemejidziś zadesłaiej, twierdzi stazoweio,
ukóty i zakłady, polskie z ducha i kierunku. 
I czyż może usunąć to choćby najlepsza admini­
stracja rosyjska? Nigdy. Zaręczam za to dla­
tego, że księża nie dopuszczają do zpowiedzi, nie 
dają rozgrzeszenia i komonji, odmawiają łączenia 
wędami małżeńskiemi nieumiejących czytać po 
polsku i nieumiejących katechizmu oraz modlitw 
kościelnych po polsku. Łatwo potem zrozumieć, 
że, aby uniknąć klątwy, rzucanej przez księży na 
nieomiejących polskiego języka, biedny, ciemny 
lud, przy pomocy księży używa wszelkich wybie­
gów i bezprawi, byleby tylko dzieci umiały alfa­
bet polaki i uważały się za Polaków. Zamknijcie 
główne źródło polonizmu, tj. znieście w kościołach 
polski język > na jego miejsce wprowadźcie tam 
rosyjski, a wówczas sama z siebie upadnie potrze­
ba tąjnyoh polskich szkół.* Nie potrzebujemy mó­
wić, że Senczykowski, jak zawsze, tak i tu skła­
mał. Nie ma bynajmniej zwyczaju na Litwie, aże­
by księża przypuszczali do sakramentów jedynie 
umiejąeych po polsku. _______  __________

K R O N I K A .
Lteó dnia 1. maja.

Wiadomości osobiste. Wczoraj o godz. 6tej 
Wieczorom pobłogooławioiy zootzł w kościele 00. 
Beriardyiów związek małżeński p. Artura Zaremby 
Oie lecki ego ,  właściciela dóbr, z hrabiaiką Ja­
dwigą K a l i i o w s k ą .  Paia młodego poprowadziły 
do ołtarza kr. Glzela Mzlazchówza i pazia Postruska, 
paaaę młodą zaś hr. Kaliaowski-Jabłoiowskl i br. 
HeydieL W orszaku wesslaym zaajdowały się rodzizy 
hr. Wlodaimieriów Ruisoddeh, hr. Lessków Bor­
kowskich, kr. Łosiów, hr. Kaliaowskieh, hr. Baiń- 
skieh, hr. Szomboków, br. Horoeków, państwa Oielec- 
Uek, Miccwskich itd. Po ślibie odbyła się w domi 
hr. Kaliaowskieh wykwiatia kolacja, która prsoeią- 
gmęła się do późnej godziiy. Hr. Leszek Borkowski 
w wymowsyeh siewaih wzniósł toast iz  cześć iowo- 
żeńców, kr. Ruaaoeki pił zdrowie rodziców pańStWl

źe był wczoraj świadkiem zastępującego dyalogu mię­
dzy strozą, młodym pazioiem, z urztJ*ikiem, t. j.j

maszyn do ssyoiz 500 zł., ea mateijały do robót 500 
złr. (ta ostatzia suma tworzyć będzie ftudusa stały, 
z którego wyoserpzie kwoty iz  materjały do robót, 
zwrzezie będą po apieiięźeiiu robót); dla Towarz. 0- 
światy ludowej za cele miejscowo 200 zł.; dla Towarz. 
św. Wizoeztego z Paulo: męskiego 100, żeńskiego 100 
złr.; dla rekoiwalesceitów wychodzących ze szpitala 
św. Łazarza 500 zł.; dla Towarz. bratiiej pomocy u- 
osuiów uziwersytetu Jagiellońskiego, z to iz  fuiduss 
rygorosaliy i fazdnis chorych 200 zł.; dla utworzyć 
się mającej szkoły muzycznej 1500 zł.; dla Stowarz. 
rzemieślników pod opieką św. Józefa 100 zł. ; dla o- 
e* o*y starców izraelicklch 100 zł.

Kurs gimnastyki dla szkół Indowych pod za­
rządem iiraelieklej gmiiy wyznaniowej rozpoczyna cię 
■ dniem 1. maja br. w tym samym porządku jak w 
zeszłych latach, a to: Główna sakoła I. 4-klasowa w

panią okspedjeitką pocztową.
Stroiz: Prosiłbym o rączkę!
Ekspedjeztka (rumieiląe się): Oo? co?
Stroza: Proszę o rąoikę!
Ekspedjeztka (saambarasowana): Więc pzi serjo 

myślisz...
Strona: Proszę o rączkę do pisania!

j w nledniele, wtorki i środy od godn. 5— 6. Główia 
snkoła II. 4-klasowa w poiiedniałki i czwartki od g. 
5—6. Zakład sierot tegoż wyznaiia fnndaeji Zippera 
co piątku od godz. 4—5 po południu.

8zkoła muzyczna w Krakowie. Dnia 14. 
, grudnia 1882 r. uchwaliła Rada miasta, że nałożyć 
tsię mającej sakole muaycnnoj w Krakowie napewnia

Ekapedjentka: Więc pan żądałeś pióra? Trneba 
było od ram powiedzieć!

Pomnik śp. Szmitta* Na przedwciorajinem 
waliem ngromadzeiiu csłoików Towarayitwa drukar­
skiego „Ognisko* nohwnlono prnycnynić się skromnym 
dntkiom ze szczupłych funduszów tego Towarzystwa, 
do wmiesieilz projektowanego pomnika śp. Henry­
kowi Snmittowi, zasłużonemu piserzowi 1 patrjocie, i 
przemnozoio na tei oel kwotę 10 ałr. Zgromadzeni

subwencję roemą w kwocie 1600 nłr. W tych dniach 
p. delegat Namiestnictwa udał się do prezydenta 
miasta, aby Rada miejska, oprócn tej priymaiej jaż 
subwencji e kwooie 1600 nłr., zapewniła jeszcze po 
wstać majicej szkole opał, obsługę i lokal, co razem 
wyiiosłoby 2100 złr. W skutek tego zaprosił pre- 
zydeit oałoików sekeyj gospodarcaej, skarbowej i 
sakoliej do sali Rady miejskiej, aby się zad przed­
miotem tym zastaiowill, zaiim przyjdzie na pełną

poparli tę myśl gorąco, bo obok rongłośiej sławy i-Radę. Jediogłośiie uchwaliły sekcje iie uwzględzić 
wielkich msłig śp. Heiryka Szmitta dla kraju ca- J wymagań rządn, poiieważ miasto większego ciężarn
lego i literatury, pozostawił on wdnięcnaą pamięć u 
dtukaray 1 powoda, że nadzwyczaj czytelnym ręko­
pisem swym i staranną korektą, oszczędzał im tyle 
żmndiej i mozoliej pracy, za jaką ich zaraża od­
czytywanie ziewyraźnyeh skryptów 1 częste zmiany 
w korekcie, w wysokim stopnin wzrok osłabiająco.

Nadzwyczajne zebranie oałoików oaymych 
„Lntii,* lwowskiego Towarzystwa śpiewackiego, od­
będzie się w sali kasyza w poiledziałek dzia 5. bm.

liż przyjęty już, pozosić iie może. Prelimiiarz wy 
datków taj szkoły wyzosić mz 11.700 złr., dotych- 
ozas kraj prieziacaył za utrzymaile szkoły 2000 złr., 
Rada miasta 1600 złr., Towarzystwo muzycsie 1000 
złr., Kasz osiczędnośei 1500 złr., z rząd, który ze 
strzegą sobie wyraźiie prawo zadzoru i opiekę tad 
szkołą, kwotę 1000 złr.

W>kaz inspekcji dyrekcji policji z dzia 
30. kwietiia. Skradsioio pali J. W. z powozu za

o godz. 7ej wleceorom. Na zebraniu przedsięwzięty Żółkiewską rogatką rozmaite rzeczy, praeważiie 
będzie wybór dwóch ezłoików do zarządu. Przy *P<>~ ubrania, wart. 50 złr., z pani Pauliiio Brfihl pod-
■obiośel podaje zarząd do wiadomości P. T. ezłoików 
wepierająoych, iż wieeaoriica odbędzie się w piątek 
duiz 9. bm. Początek o godz. wpół do 8mej wieczo­
rem. Bilety woliego wstępu, jakoteZ bilety po cezie

cizi pożaru w Kamioice Strnmiłowej 28. kwietiia 
12 łyżek i 10 łyżeoaek srebrzych siacz. P. N. — 

z* y  . K. igibił 1 dorożki w drodze z Podzamcza 
do nlioy aa Rurach pakuzek ceratowy a letiim pa-

ziiżoiej dla dwu osób z rodzizy, wydzwaie będt letotem, parą butów 1 oygarami, wart. 30 złr., z
przy kasie d. 9. bm. wieczorem od godzizy 6tej po-j~iii bar. M. słotą łańcuszkową brzizoletę: — Zia- 
eaąwssy. _ |lezioio kartę geograflesią Rosji, Polski i Prns z 17.

Protest przeciw germanizacji. Robotiicy i wieku w dwóch egzemplarzach. — Aresztowało za
kopalń 1 hut w Sierszy wysiali do hr. Artura Po-1 kradzież: Jazz Fedyuę, Kichała Urbaiowleza, Fraz-
toeUego, właściciela tych zakładów góriiczyeh, list Ciszka Trybntę i Sawkę Zadorożzego.

daieoi w sakółkach, ochroikach itp. uczą się krótkich 
modlitw, łatwych i do roawizięcia dziatwy odpowie­
dzieli wierszy i piosiek. Atoli każdy po za ten aa- 
kres wychodzący krok, każda lauka wchodząca w 
zakres zadazia szkoły, iie jest doawoloia i iie lale 
ży pozwolić, aby wspomiiane szkółki w jakikolwiek 
bądź sposób praybierały charakter zakładów lanko- 
wyeh. Miaiowicie iie ma się pozwalać za tankę cay- 
taiia i rachunków.

Bona niemiecka. W domu psństwa u  
ulioy Daniłowicnowskiej w Warszawie od rokn blisko 
prnebywała bona Niemka, n której chlebodawcy byli 
w zupełności nadowoleni Od pewnego jednak caasu 
pani zauważyła, iź 1 portmonetki gizą jej pie- 
nlądne w różnej ilości, od kilkn nłotyeh do rnbla i 
więcej. Jako gospodyni domn ciągle wydatkując na 
różne potrneby, p»»i w godninaeh rannych nwy- 
kła była portmonetkę nmiesnenać nn toalecie i często 
■ sypialni wychodniła. Nie chcąc nikogo podejrzywać 
pani *** postanowiła domowego ałodsieja ''•śledaić. 
Jakoż dnięki czujnej bacnnośoi prnydybała swoją wła­
sną siedmioletnią córeonkę, wyciągającą 1 portmonetki 
rnbln papierowego.

— Diaczego to bierzesz? — zapytuje pani ***.
Dziawcayaka milczy i nie chce odpowiadać. Roz­

sądna matka, nie uciekając się do surowych środków, 
łagodnie n całą miłością macierayńską badała dalej 
dniewenyikę.

Oóż się okanato?
Oto daiecko od kilku miesięcy podbierało matkę 

a pieniędny dla snanownej bony, która potrafiła 
w swoją pnpilkę wmówić, ]ż spełnia czyn dobry, po­
nieważ pieniądne te prnesnacaoją się dla pewnej bie­
dnej rodniay. Niecna kobieta eoflnmatami prnekonała 
dziecko, iż kradzież dla uczciwego celu jest cnotą. 
Pani *** natychmiast winystko opowiedaiała mężowi, 
który osobiście 1 boną się rozprawił. Próbowała się 
ona tłumaoayć, zapierać, leca będąe pod zagrożeniem 
oddanin w ręce policji, ngodziła się na podpisanie de­
klaracji, iż praynnaje się do nanki alodaiejstwa dzie­
cka na swoją kornyśó, i źe natychmiast wyjeżdża na 
granice, aby jnż nigdy do kraju jako bona nie wró 
eić. Strach pomyśleć, w jakie to,ręce oddajemy nasię 
dzieci 1...

Kaprysy mody. Niestała w upodobaniach swyeh 
bogini elegancji i saykn okazuje się coraz śmielszą i 
radykalniejszą w pomysłach. Nledawio oswobodziła 
mężozysię od używaiia w różiyoh wypadkach ręka­
wiczek , ale zaraz po przywrlcezin swobody rękom, 
poitaiowiła ograniczyć swobodę nóg u  pomocą ró 
żnyeh skróceń i śeieśnień. Terąn kn zgronle posladn- 
enów dewlnek i wyrabiających je jubilerów, skanała je 
nn banicję , przywracając średniowieesze ta szerokich 
taśmach breloki, jakie ojaowie zali za mlodzieńezyeh 
lat swoich losili. Breloki takie są tem „piękiiejsze*, 

im wstrętiiejsie przedstawiają okazy. Widzieliśmy w

skakującego kota. Kot tez podrapał i pokąsał w kil 
ku miejscach twarzyczkę dziecka. Kota oddaio do 
weteryzarza dla obserwacji, jest bowiem obawa, esy 
nie był wściekły.

Oryginalny pomysł. Na wyztewle hygienici 
nej w Londynie nbudownny będnie dom, priedstnwia- 
jący najgorsze warniki hygieiicne, począwszy od 
złych zlewów, studzi, z skończywszy nz wadliwie 
ursądsoiych ustępach, zaiieczysicsającyeh gruz* i 
wodę. Wielka szkoda, iź zarząd wystawy ale posta­
rał się o projekt takiego domu z Warszawy, zw a - 
szcza z okolic Nahwel lub Grzybowa, gdzie ieh 
przecież pe.«o!— wola Kur r Warszawski.

Nowy rodzaj prochu. Zaata fabryka Kruppa 
odlewów i ł  stal? w Essei, zaprowadziła eelem prób 
z odlaiemi w fabryce działami, nowy rodnmj prochu, 
który prawdopodobnie wpłynie na niesienie fabryka­
cji dctychcsasowegn prochu czarnego. Jest to proch 
nnany pod nazwą prochu branrtnego, podobieństwo 
ma do czekolady lub kakao. Sprawozdania n prób 
w fabryce tej dokonanych, oddają prochowi brunatne­
mu pierwszeństwo nad dotychczasowym, priedewsnyst- 
kiem w dniałaniu na pocnątkową chyżość poef« iu. 
Nowy ten proch przydatny jest do wszelkich kalibrów 
strzelb. Zadsiwiającem jest to, iż proch brunatny 
wybucha tylko w mocno ściśniętej prieitrneni, pod- 
enas kiedy na wolnem porietrnu i w pedle pali się' 
wolno, ben wybuchu. Składnikami prochu tego są tak 
samo, jak w prochu cnaruym, saletra, siarka i węgie., 
tylko w odmiennym stosunku pod względem mięssa- 
niiy; obok tego ma 01 tę jeszcze korzyść, iż przy 
wybucha wytwarza iie tak gęsty dym, jak u otar­
tego prochu i dlatego predzej nika. Fabrykacją pro­
chu tego zajęły się polącaoie nadreńsko- westfalskie 
fam ys i prochu, jako też fabryka Diliaberg pod Ham­
burgiem

8amobójstwo w teatrze. Okropiy wypadek 
samobójef z zdarzył się dnf 23 bm. w sali mnsy- 
estej w Matherwell, w Lamzrkszire, ! wywołał zie- 
opisaiy przestrach Na przedstawieniu było obecnych 
około 700 dzieei i kilkaset osób dorosłych Kupiec za- 
zwisklem John Mlddk.on, który w dobryoh majątko- 
wyoh stosuzkaeh wycofał się z Interesu, zialził się 1 
żoną swoją i 3giem międsy widzami. Podez
pauzy, w obwili, gdy aktorzy zeszli ze sceny, skoczył 
01 ta takową, wyciągi^ z kieszeii brzytwę, a a 0- 
krzykiem: „Tamto było udaie, to zaś jest prawdą 1* 
przeciął sobie gardło od ucha do r̂ &a. Pot ny pro­
mień krwi wytryszął, a samobóje - padł martwy aa 
deeki. Straszna nastąpiła chwile, Ibowin wsnystke 
pohnłi się kn wyjścia z okraykfem ArłoSiym,- * >dczas 
gdy lina i dzieci zmarłego riociM się hn liemti, z 
tam we krwi jego klęcząc, odda:i»1( a ,  -mptorny. 
Tylko ezergiciiemu dsiałaziu dyrektora teatru za- 
wdzleoaa- u lłt ilo  sapobistula urlalUemn nisbss-
pieoseństwu i uwolsiesie z iat’i hu urzeratose i po- 
mdlałe dzieci.

Z Batawji. Kur jer Warsz. pisze: Od dra W 
Wicherklowiozn otrzymaliśmy zadesłzią doń przez 
jago brata z Batawji ziewielką ilość popiołu, który 
spadł nn tej wyspie podeszs wybuchu wulkanu Kra- 
katon dzia 27. sierpnia rz. Gdyby kto z amatorów 
geologów lub zbieraczy osobliwości chciał otrzymać 
część tego popiołu, za złożeiiem dobre wolnej ofiary 
na wpisy dla niezamożnych uczniów, ssrhce się zgło­
sić do inszej redakcji.

Nowy przemysł powstał w Ameryce. Jedia 
z firm w Oliciiati otworzyła wielką fabrykę stry­
czków do wiessaiia krymizalistów. Fabrykaiei bar 
dno są dumni ze swej specjalności, jak tego dowodzi 
list napisany przez zioh do pawiego szeryfa w Ar­
kansas. W liście tym, jak podaje jeden z dzienników 
tamtejszych, zapewniają szanownego szeryfa, że mogą 
mu dostarczyć najlepszy stryczek, jaki zzajduje się 
na targa. „Studjowaliśmy długo i głęboko — mówię 
fabrykanci — wieszanie, uważając je na u. jplękiiej- 
szy wynik cywilizacji. Położenie geograficzne miej­
scowości, na którą rozciąga się pańska działalaość 
sądowa, sprzyja bardzo nam pod tym względem i nie 
wątpimy, że masz pod ręką nie jeden piękny egzem­
plarz kryminalisty, świadectwo więc od pana z uzna­
niem naszych stryczków wielkie ma dla nas znacze­
nie i oddamy panu cały zapas, jakim w tej ekwili 
rozporządzamy, za połowę ceny. Jeden a najsławniej­
szych kryminalistów niedawno miał mowę o naszych 
stryezkacj la publicznym mootingu i wyraził się 
m.ędzy liiem i: .Posłuchajcie mule, obywatele, jak
mnie tu widzicie, wolę zostać powieszonym na stry­
czku firmy . . .  aniżeli żyć na tym głupim świecie.*

Od redakcji. Koresp. z Muszyny: Sprawa zbyt 
drobin i prywatą zabarwiona. O inno doniesienia 
prosimy.

W ia d om ości lite ra ck ie  j a rtysty czp i.
Teatr. Dziś we czwartek d. 1. maja: „Kar- 

zawał w Rzymie,* opera komicsir w 3 aktach w 4
odsłonach J. Straussa.

Benefls. Sympztyczu a robec scezy naszej 
wielce zasłużona artystka, pani Skalska,  wybrała 
na swój benefls „Opowieśc i  Hoffmana,* zna­
komity utwór Offenbachu. W żywej pamlęei miło­
śników i znaweów sztuki są wszystkie występy paii 
Skalskiej, szczególnie zaś partje „Oiimpji,* „Juliettj1
i „Aitozjl," które w „Opowieściach* z prawdziwym
artyzmem odtworzyła i wykoiała. Jesteśmy przeko- 
laii, że iie > otrsebujemy wcale zachęcać pnbliosnośoi 
inszej do okasazia unaila dla taleatu i zasług par'
Elżbiety 8 kalskiej ,  do cnego zastręcza sposobiono 
jej bezefls, który się odbędzie we wtorek diia 6. bm.

Zjazd historyczno-literacki w Krakowie.
Za miesiąc od dnia dzisiejszego t. j. w d. 28. maja 
rozpocząć ma swoje prace zjazd historyczno-literacki, 
■wołany do Krakowa z inicjatywy członków Akade­
mii umiejętności w trzechsetną rocznicę zgonu Jana 
Kochanowskiego. Wobec tego komitet urządzający 
zjazd poczytuje sobie za obowiązek donieść ogółowi 
publiczności naszej o postępach czynności swoich 
przygotowawczych. Są one bardzo pomyślne i wyra­
żają nadzieję, że program nakreślony zjazdowi spełni 
się w zupełności. Zjazd ma mieć cechę ściśle nauko­
wą, połączyć ze sobą ludzi, którzy n nas oddają aię 
pracom umiojętnym na pola naszej historji, literatury,
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oświaty i języaa i pracom tym wskazać jednolity 
kierunek i silniejszą podstawę. Komitet starał sic też 
rozesłać zaproszenia (ogłoszone w dziennikach) wszy­
stkim uczonym, których imie na tern polu n nas jest 
znanem Od wielu otrzymał już przyrzeczenie, że do 
Krakowa przyjadą, od innych oczekuje go z pewno­
ścią. Doszła jednak komitet wiadomość, że niektórzy 
z zaproszonych nie otrzymali wysłanego do nich za­
proszenia, co sic zresztą trudnością otrzymania dokła­
dnych adresów tłómaczy. Uprasza też komitet każdego 
kto na polu naszej historji i literatury, oświaty i je­
żyka naukowo pracuje, a przypadkiem zaproszenia 
nie otrzymał, ażeby raczył zgłosić sie do komitetu 
i adres swój dokładnie podać, a zaproszenie pewnie 
mu zostanie wysłanem. Zapowiedziane referaty nade­
szły już w znacznej części i drukują sie zaraz, tak, 
że uczestnioy zjazdu, jeżeli nie przed dyskusją, to 
przynajmniej wśród dyskusji mieć je bedą w reku. 
Porządek referatów oznaczy samo zgromadzenie, przy- 
czem jednak referatom członków zamiejscowych dane 
bedzie pierwszeństwo.

Dla uczestników zjazdu, a mianowicie dla pp. 
profesorów askól średnich, zaproszonych na zjazd, 
stara sie komitet o możliwe ułatwienia co sie tyezy 
urlopu, podróży itd., a o ostatecznym wyniku ■"F0*1 
starań stosowną drogą sawiadomić ich nie omieszka. 
Ze wszystklemi żyezeniami prosimy zresztą zgłaszać 
sie pod adresem: .Komitet njazdn historyczno-litera­
ckiego w Krakowie w biurze Akademii umiejętności". 
Bliższy porsądek njazdn ogłoszony zostanie później. 
Na teraz komitet może jednak donieść , że pzblieane 
doroczne posiedzenie Akademji umiejętności odbędzie 
sie dnia 28. maja o gods. Hej rano a pierwsze po- 
siedzenie zjasdu tegoż dnia o godz- ^ej po południu. 
O ile miejsce pozwoli b,dą sie odbywać posiedzeń a 
na kartkami wstępu, które wydawć bedzie w przed- 
dsleń zjazdu biuro Akademji umiejętności. Uczestnicy 
ajandu legitymują sie zaproszeniem.

y f Krakowie, 28. kwietnia 1884.
W imieniu kemitetu St. Tarnowski.

P. Myssnga w Warszawie. Czytamy w Kurje- 
ree Warseawskim: Słyszeliśmy tenora! W dzisiejszych 

tak rzadko można to powiedzieć, że śpiewak, 
a powodu którego sdarza sie wyrzec te magiczne wy­
razy, musi łączyć w sobie wiele niepospolitych wa­
runków. Takim śpiewakiem jest niewątpliwie p. Uy> 
szuga, tenor sceny lwowskiej, którego pierwszy one- 

jaj -y wystąp w|„Strasznym dworze" żywo zaintere­
sował publiczność. Pan Hysauga ma tenor najczyst­
szego gatunku z kolorytem oiepłym z brzmieniem ssla- 
chetnem, sympatyeanem, z nastrojem miękkiego, 
rzewnego liryzmu, który od razu przemawia do słu­
chacza. Głos piękny, dźwięczny, używany jest nmie- 
jątnie i z artyzmem śwladoząeym o studjach w dobrej 
szkole; łatwa, swobodna emisja, dykcja czysta, wyra­
źna, frazowanie dobre, inteligentne akcentowanie re- 
eytatywów, płynność w cantabile, śliczne piana, bra­
wura w wyrzneanin nut wysokiego rejestru; wssystko 
te są naloty, stawiające p. Hyszuge w rzednie bardzo 
dobrych liryeznyoh tenorów.

P. Zimajerowa. W Beri. Bors. Cottrr. ezytamy: 
Pali Zimajer, polaka śpiewaczka operetkowa, o której 
próbnym debl -nie na seenie teatru „Walhalla" już pi­
saliśmy, zostr s do tegoż teatru na eały rok zaanga­
żowaną i 1. v?asśnia br. wchodzi w skład trupy tea­
tru „Walhalli * Już dziś mówi ona bardzo dobrze 
po niemi*oku, *  czas, który ją dzieli od wyjazdu do 
Berlina, użyj' dla wydoskonalenia sie w jąuyku nie­
mieckim.

Zabytki sztoki na Węgrzech, wydawane o- 
beonie przez architekta Wiktora lCysakewsklego, mo­
gą i i j ublleznośó w wysokim stopniu intereso­
wać. Publikacje tą podjęła księgarska firma wiedeń­
ska A. Lehmanna 1 ogłasza nabytki, pomloszonono 
‘zeszytami w fotolitografiach in foljo p. t. „Kunstdeak- 
nale des Uittelalters und der Benaissanee in Usgara* 
w tekście niemieckim, węgierskim i francuskim. Ca­
łość obejmie sto tablie, a obesaie wydano już potowe, 
w której mieszoną sie przerysy kościołów, kaplic, por­
talów, chrzcielnic, stal, konfesjonałów, nagrobków, fa­
cjat domów, krat, okuć, drawl, ratuszów, kominów, 
kafli, sprzętów ltp. z Koszyc , Lewoozy, Bardjowa, 
Preszowa, Bystrzyey, Koszmarku. Gabinet archeolo­
giczny uniwersytetu Jagiellońskiego posiada tą piękną 
publikacje*

Bluszczu Nr. zawiera: Wielkanocne zaranie, 
poenja przez U. S. — Samonetwo, przez Florjana 
Łagowskiego (e. d.) — Ktoś, powieść przez J. I. 
Kraszewskiego (a. d.) -  Król Agis, dramat praes 
Juljussa Słowackiego (c. d.) — Korespondencja za­
graniczna : Lwów (dok.). .

Wędrowca Nr. 16. zawiera: Franciszek Mi- 
gnet — Odczyty Mickiewicza w Lozannie, napisał 
Piotr Chmielowski (c. d.) — Z podróży naokoło 
świata, prsez G. Borońskiego — Z pamiętnika Ju­
liusza Słowackiego, napisał dr. H. Biegeleisen (c. d.) — 
Wystawy międzynarodowe, napisał T. Gliński — 
Szkice z Poznańskiego, prnez T. T. Jeża (o. d.) — 
Odczyty — Od Alp do Etny — z  wędrówki — Osy 
Norwegia będsie Raeoaąpospolitą ?

Kuch stowarzyszeń.
Zebranie miesięczne cslonków Towarzystwa 

prawniczego odbedzle sie w sobotę 3. maja o goda. 6 */, 
wieczorom w lokalu właszym (ul- Karola Ludwika 1. 3 
II piętro). Na porządku dziennym: Odcayt dr. A.Dzlę. 
dalelewloaa, p. t. , Zasady nstawy a 16- marca nr. nr. 
36 da. pr. p. o naieważaieaiu skutków caynnośoi pra- 
wuyeh aiewypłaoaluyoh dłużników."

Stauropigja. Praed kilku duiami odbyło sie 
walie sgromadseaie osłouków tego zakładu. Soujorem 
wybrany pcaowale dr J. Suaraniawloz, zastępcami j*F° 
dr Dobrjański i p. Polański, a do wydziału pp. W0I01, 
Hawrysakiowica, Harasimowicz Mikołaj, Gerowski, Gła- 
dyszowski, Krsecskowiki, Klimertowioz, Lityński, dr 
Ogonowski, Paluch, dr Sawicki, Saweayński, Sywulak, 
dr Sosaklowloz i Janowski. Komisje kontrolującą skła­
dają pp. Białoruski Sawezyńiki i Jasieuiokt.

ażeby dokuczyć nadsprejskiemu potentatowi gieł­
dowemu. Bądź co bądź zrobiła swoje wbrew prze­
widywaniom ; rzecz to bowiem niepraktykowana, 
ażeby równocześnie z emisją nowego pnpieru, wa­
lory dotyczącego państwa spadały na łeb na szy­
je. Jeżeli prawdą jest niezbitą, że giełdę uważać 
można za barometr polityczny, w takim razie dzi­
siejsza baissa rosyjska wydała niepochlebne świa­
dectwo państwa białego cara w dwa kierunkach : 
albo kuso jest z kredytem rosyjskim na targowi- 
czeh europejskich, albo też finansiści nie wierzą 
zbytecznie w pokojowe owoce rozmaitych aliansów
europejskich.

Zniżka berlińska oddziałała oczywiście na 
usposobienie naszej giełdy. Kursa poczęły znowu 
cofać s;ę wstecz, a sytuację pogorszyła nadto po­
nowna deruta akoyj kolei państwowych i Ludwików. 
Ludwiki wasze prześladuje głównie ta obawa spe­
kulacji, że konkurencja kolei transwersalnej obe­
tnie im rubrykę dochodów i wpłynie deprymująco 
na kurs ewentualny. Kredyty prosperowały prze­
lotnie, zwłaszcza, gdy pewien peszteński dom han­
dlowy przedsięwziął zakupno znaczniejszej ich 
partji. Po tym chwilowym efekcie jednak cofnęły 
się znown, i nie powstrzymała ich nawet pogłoska, 
że Zakład kredytowy objął 10 miljonów 5°/0-wej, 
renty węgierskiej. Renty ruszyły się z miejsca z ba­
gatelną zniżką. Z losów, kredytowe były poszuki­
wane, komunalne zaś także spadły cokolwiek. Zło­
to podrożało! Rubel natomiast stracił dziś znowu 
*/, ent. na sztnee.

paragrafu, okaże się Dyć niewystarozijąoą na pokryo.D a- 
my, jaka w danem półroczu winna być umorzoną, Bank 
krajowy wycofać ma z obiegu odpowiednią ilość rzeozo- 
nyoh obligaoyj za pośrednictwem losowania.

Skutkiem powyłszyoh zastrzeżeń cała ilość obligaoyj 
melioracyjnych, przez Bank krajowy na podatawie niniej­
szej ustawy w obieg puszozonych, będzie spłaooną i z 0- 
biegu wycofaną najpóźniej do dnia 31. grudnia 1911 
roku.

fi 27. Losowania obligaoyj molioraoyjnych, niazozenie 
tychże obligaoyj i dołączonych do nich knponów, winku- 
laoje i dewinkulacje obligaoyj melioracyjnych, następować 
mają według przepisów, obowiązujących Bank krajowy 
przy losowaniach, niszczenia, winkulaoji i dewinknlaoji li­
stów zastawnych tegoż Banka. (C. d. n.)

W iedeń 29. kwietnia. Na dzisiejszy targ dowiezio­
no 1521 sztuk oiężkioh bakonów, 1875 średnioh i 2724 
warchlaków.

Płacono za ciężkie bakony zlr. 46’— do 61*— 
średnie 42 — do 45-—, warchlaki 34'— do 49 — za 
100 kilo żywej wagi bez podatku.

A. Krzysztofowie* & Comp. Caffe Stierbóok, albo 
Praterstrasse 43.

Korespondencja giełdowa.
(?) Wiedeń 29. kwietniu. Gdy zjawiłem się 

dsiś rano w lokalnolciach giełdy, fizjognomje na­
szych giełdzistów wróżyły jakiś zwrot pomyślny, 
jakąś naprawę sytuacji. Nie długo szukałem przy­
czyny. Przypomniano mi, że dziś odbywa się w 
Berlinie subskrypcja na nową pożyczkę rosyjską, 
więc w logicznej konsekwencji oczekiwano stamtąd 
dobrych kursów, i awiza o .stałej i pomyślnej" 
tendencji. Wnet jednak depesze, zwiastujące gwał­
towny spadek, rosyjskich zwłaszcza walorów, 
przekonały naszych spekulantów, że .robili rachu­
nek bez wiedzy gospodarza*. Nie uwzględniali bo­
wiem berlińskiej kontrminy, która żywiąe bezgra­
niczną niechęć — szczególnie od ezasn emisji 
„Turków" tytooionycb — ku Bleichróderowi, wy­
zyskała sposobną chwilę emisji obligów rosyjskich,

Gospodarstwo, przemysł i handel.
Zakład kredytow y ziemski w  Krakowie. Ogólne 

zgromadzenie akojonarjoszów Galicyjskiego Zakłada kredy­
towego ziemskiego odbyło się wczoraj w Krakowie, pod 
przewodniotwem prezesa rady nadzorczej, ks. Aleksandra 
Czartoryskiego, w obeonośoi komisarza rządowego radoy 
skąrbn J. Kromlowsldego i notarjnsza p. Stefana Muozko- 
wskiego.

Po wyslnohanin sprawozdań dyrekoji i rady nadzór- 
ozej, zgromadzenie udzieliło absolntoijnm, zatwierdziło wy- 
płaooną jnż Sprooentową zaliozkę na dywidendę za rok 
1883, w stosnnkn 6*/. od kapitała zakładowego i postano­
wiło w myśl wniosku dyrekoji rady nadzorozej wypłatę 
superdywidendy w stosunku 2°/,.

Z pozostałej reszty zysku czystego postanowiło zgro­
madzenie przenieść 1710 złr. 50 ot. do funduszu rezerwo­
wego, a 5840 złr. 82 ot. na raohnnek roku przyszłego. — 
Ustępujący z kolei dyrektor Zakładu, p. Dyonizy Skarżyń­
ski i dwóoh osłonków rady nadzorczej, ks. Aleksander 
Csartoryski i E. Tołoozko, zostali ponownie wybrani.

Pierwasy kupon od 4*/,° , galicyjskiej pożyczki kra­
jowej z roku 1883, zapada z dniem dzisiejszym, tj. 1. ma­
ja. Wypłatą tego kuponn i wylosowanych obligaoyj zaj­
mują się w Krakowie z ra mienia Wydziału krajowego: Ga­
licyjski Baąk dla handlu i przemysłu i dom bankowy Al­
berta Mendelsbnrga.

K olej Karola La dwlkn. Nadwyżka ozystyoh dooho- 
dów, którą rada eawiadowoza tej kglei przedłoży walne­
mu zgromadzenia akojonarjnszów do dyspozyoji, jest okrą­
gło o pół miliona mniejszą, jak w roku poprzednim. Wynika 
s tego, żo superdywidenda za rok 1883 wypadnie również 
mniejszą, aniżeli w roku 1882. Lioząo bezwzględnie, z ró 
żnioy tych kwot dwuletnich dochodów wypłynęłaby różnioa 
w superdywidendzie po 2 złr. od każdej w obiegu będącej 
akoji Towarzystwa. Atoli należy wziąć pod uwagę, źe w 
roku minionym sama 319.264 złr. została użytą na odpisa­
nie kosztów konwersji priorytetów. Ponieważ ministerstwo 
zezwoliło Towarzystwu pozostałą resztę kosztów konwersji 
rozłożyć na dłuższy szereg lat, a Towarzystwo bez wątpie­
nia zużytkuje to prawo — przeto wysokość superdywiden­
dy za rok 1883 zależeć będzie od kwoty kosztów konwer 
syjnych, przypadająoej z podziała na ten rek, a także od 
tej okolicznośoi, ozy i w jakiej mierze postanowioną bę­
dzie na walnem zgromadzenia dotsoja funduszów Towa 
rzystwa. Wnosząc ze wszystkiego, przypuszczać można, że 
superdywidenda wypadnie w kwooie od złr. 4*25 do 4 75, 
oały przeto dochód od jednej akoji w r aku 1883 wyniesie 
od złr. 14*75 do 15*25. Dziś właśnie ma się odbyć posie 
dzenie rady zawiadowozej, na którem uchwalony będzie 
wniosek do walnego zgromadzenia, dotyoząoy zużytkowa­
nia tegorocznej zwyżki dochodów. Co do planowanej przez 
Towarzystwo budowy kolei lokalnej Dembioa-Tarnobrzeg, 
odnośne zarządzenia, poprzedzające sprawę samej koncesji, 
są już podobno w pełnym toku. Zdaje się jednak, że rada 
zawiadowoza nie forsuje obeonie tej sprawy z tej przyozy- 
ny, że ohoe poprzednio przypatrzeć się, 00 najmniej przez 
jeden kwartał, stosunkom ruohu na kolei lokalnej Jaro 
sław-Sokal, która zostanie otwartą z dniem 1. lipoa. Na 
pokrycie kosztów budowy w mowie będącej linji Dembioa- 
Tarnobrzeg, które preliminowane są w sumie 2 milionów 
złr., będą wydane na każdy sposób 4»/,•/„ obligi pier­
wszeństwa.

Prsedwstępny projekt astawy o udzielania prses 
Bank krajow y pożyczek  na m elioracje  grantów 
(Ciąg dalszy).
v Rozdział IV .
O b l i g a c j e  m e l i o r a o y j n e  B anko  k r a j o w e g o  i 

prawa i c h  p o s i a d a o z y .
§ 22 Na podstawie pożyozek, adzielanyoh z mocy ni* 

niejszej ustawy i do wysokości tychże pożyozek, Bank kra­
jowy wydawać będzie obligaoje melioracyjne, ożyli wysta­
wiać dokumenta, zapewniające posiadaozowi zwret kapi- 
talu i opłacenie procentu pod warunkami, uwidooznionemi 
osnową samyohże obligaoyj melioracyjnych.

5 23. Ogólna suma obligaoyj melioracyjnych, będąoyoh 
»  obiegu, nie może w żadnej chwili przewyższać ogólnej 
sumy wierzytelnośoi, Bankowi krajowemu na podstawie ni 
niejszej ustawy jednooseśnie przypadających.

6 24. Obligaoje melioraoyjne wystawiane będąnaoka- 
zioiela w sztukaoh po 100, 500, 1000 i 6000 zlr.; obligaoje 
te zostaną ?orządzo_j według wzoru, zstwierdzonego prsez 
rząd.

§ 26. Obligaoje melioraoyjne przynosić będą posiada­
czom prooeut w stosunku 6 */»*/• roosnie, płatny w równy oh 
pólrooznyoh rataoh a dołu w l! kwietnia i 1. października 
każdego roku. Do każdej przeto obligacji dołączony hę- 
dzie arkusz kuponowy z odpowiednią Uozbą knponów

j prooentowyob.
§ 26. Bank krajowy będzie w obowiązku z upływem 

siódmego półrocza, w którym udzielił pierwszą pożyozkę 
na podstawie niniejssej ustawy, wyooiaó z obiegu i w ka- 
żdem półrocza poddawać zniszozenin taką ilość rzeosonyob 
obligaoyj, j»ka według planu umorzenia, dołąozonego do 
niniejszej nstawy, winna być w lemźe półroczu umorzoną
(fi 12 ustęp e).

Czynność ta dopełnioną być ma:
a) przez poddawanie zniszozenin tyoh obligaoyj melio 

raoyjnyoh, które dłużnioy pożyozek udzielonyoh przez Bank 
na mooy niniejssej ustawy wniosą do jego k u ;  w ciągu 
bieżąoego półrocza, bądź na przedterminową spłatę, bądź 
na ozęśoiowe zmriejb. Bnie długu, bądś na umorzenie ka­
pitału według planu (fifi 16 i 16)i

b) przez poddawanie zńiszozeniu tyoh obligaoyj melio 
raoyjnyoh, które Bank krajowy s wolnej ręki nabędzie;

0) ilekroć zaś ogólna suma obligaoyj melioraoyjnyoh, 
pochodząca ze ŹTÓdeł wskazanych w ustępach a) i b)

mego sułtana, który sam poruszył tę sprawę przy 
pożegnania z arcyks. Rudolfem.

Poseł perski w Konstantynopola otrzymał od 
swego władcy zawiadomienie, że tenże zamyśla w 
przyszłym rokn przybyć do Europy i zwidzić po­
nownie Petersburg, Wiedeń, Berlin, Paryż i Lon­
dyn. Z powrotem zabawi syn słońca, jako gość 
Abdul-Hamida w marach stolicy bosforskiej.

Przegląd polityczny.
Lwów 1. maja. 

Komisja dla kodeksu karnego wybrała na 
posiedzenia swojem w. 29. zm. dep. W e g s c h e i -  
d e r a zastępcą przewodniczącego, a dep. J a c q a e- 
s a — w miejsce dra Kopps—referentem w zpra

Tulfuw v ł a  „ le n ia  PolsHiO
(D.) Wiedeń 1. maja. W śródmieścia zawią­

zał się komitet przedwyborczy, który agitować 
będzie za wyborem K op  pa , w miejsce zmarłego 
Korandy.

(D.) Wiedeń 1. maja. Tagblałt donosi, że 
większość parlamentarna ułożyła już wspólnie 
z rządem program prac parlamentarncyh aż do 
końoa sesji. Prawica zrzeka się astawy kongrual- 
nej,. a rząd astawy o n&leżytościach. Szósty roz­
dział astawy przemysłowej przyjdzie w następnym 
tygodnia pod obrady parlamentn.

(D.) Wiedeń 1. maja. Jntro nastąpi w Izbie 
poselskiej pierwsze czytanie projektu rządowego 
ngodzie z koleją Północną L e w ic a  zastanawiała 
się wczoraj nad tym przedmiotem, lecz nie mia­
nowała mówców. Wśród dyskusji uznano ngodę w 
przedłożonym tekście, jako niemożebną do przy­
jęcia.

Klnb  c z e s k i  obradował wczoraj nad tą 
samą sprawą i oświadczy się niewątpliwie za od-

Na pokładzie 1242 osób. State* odbywa kwa­
rantannę.

Wiadomości giełdowe.
AVj5»

wic wnioska Tomaszcznka, dotyczącego anten- rzaceniem ugody; zaproponuje ze swej strony, aby 
tycznej interpretacji §. !8. ustawy prasowej, j czas trwania nowej koncesji ograniczony został na
W dalszym ciąga dep. K r o f t a zdawał sprawę z i 30 — 35 lat.
przedłożenia, zmierzającego do pewnej zmiany! (D.) Wiedeń 1. maja. Dowiaduję się, że
ustawy o kompetencji sądów wojskowych. Przędło- 5 sprawa decentralizacji państwowych kolei żelaznych 
żenie to przyjęła komisja. Najważniejszy jego ustęp i przeszła w fazę niepomyślną i nie będzie tak 
>rzmi jak następuje: „Urlopnicy, w nieczynnej}prędko załatwioną. Pod presją sfer wojskowych 
służbie zostający oficerowie rezerwy, jak również i nie przedłożono gotowego już statutu do sankcji 
rezerwiści i należący do rezerwy uzupełniającej, | najwyższej, lecz ^przekazano zprawę do zbadania 
należą pod jurysdykcję wojskową z dniem dorę- j komisji ściślejszej, w której skład wchodzą mini* 
czenia im rozkazn powołującego w szeregi, lub z ! strowie handlu i obrony krajowej. Komisja ta roz- 
dniem legalnego ogłoszenia takiego rozkazn. Jeżeli! poczęła jnż narady nad tym przedmiotem, 
jowołauie opiewa na oznaczony dzień, wówczas ; (0.) Wiedeń 30. kwietnia. Ministerstwo oświaty
dotyczy to owego dnia, w razie zaś wcześniejszej przyznało z funduszów państwowych subwencję na 
)rezencji w służbie czynnej, powołany od tej chwili i r. 1884 bukowińskim szkołom przemysłowym w 
należy pod sądownictwo wojskowe". \ Serecie 450 złr., a w R&dowcach 400 złr.

Komisja ekonomiczna obradowała w dniu 29 Ihława 1. maja. Tutejsze Towarzystwo prze-
zm. nad petycjami czeskich przemysłowców cukro- 1 mysłowe oświadczyło się jednomyślnie przeciw 
wniczych, proszącemi o  ś r o d k i  ochronne dla tego jagodzie z koleją Północną przystąpiło do

WiMiń I miii gO-t-i** 9* Wit
kredytowe 820*50, Aagso-Aw. 118 25
109*60, dolej tUreta Lnćwiks 286*30 Polu*.*. US<
Beata ierowr —*—, Idsty zastawo* gtlta- _ hjP?"
—-— Galicyjski tani nwtat*!* ' —■*—; ■'ol  ̂ Smasi
18M —  Napolwmda 9*64‘ /„  /••
Urpctatnesie: stale

Wiedeń 3C kwietnia 1 ut.ł  40 Skcjt aU.
tew. gów. 17*JO, Wmg. «*cń 'Srdi*. -320*-■ Akcje •**» 
anstr. 118*25, Akcjabsnku 'dfeioa ‘ 0960- 4k«je Ewob 
Ludwika 285*25. Akcn kolei północjej 262 35. Akm.s koi« 
potadsiowej 148*—, Akoje ko!;i AlfSdakio 18T 50. Akcje 
Stsatsbabs 814*50, Akcęe kolei Lwowska Jserniowiwkie; 
186*—, Akcje kolei węgler. pólaocno-wsohodniej 162 5 
WiedeaskiŁ losy 128*10, Akgje kolei Rudolfa -*—, Akcje 
kolei Albreohta —*—, Węgierskie obligacje państwa 
w slooie 101*—, Gaboyjk. ibuga* indeainisaoyjne 100 50, 
Losy regulacji Cisy 11 20, Lontureokie 21*80, Wsgismka 
renta 91*87, Akcje banku r?* tikowego1111*60, Akoje — i 

—, Akcje kolet SMjursko-galijyjsMej bsute: 
Akcje kolei państwowej —*— Bubel papierowy l̂ SS*/*, 
WęgiowlŁ. loty 117*25, Mwak -iwnieoki — Usposobie­
nie: ____

Wiedeń 30 kwieti . . 6 mia. 10. .iedaolily
diog państwa w 1 knof1 tu 80*ir w srebne 81*40. Beata 
« riooi 101*06, 6*/o 95*9t, Akcje
banku wiodońskieg^ 352 - ,  kredytowego 820*60, Londi 
121*36, Srebro — . Napoleonder 9*64, D jfcat oes. a  es. 
571, 100 marek nieuieokióh 69 40.

Berlin 30. kwietnia godsina 6 min. 34. Bosyjsme 
bs ik  ity 208*25, Akoje kredytowe 640 60, Lombt. q„. 
842*50, Galicyjskie 120 76, Kolei rumuńskiej 60*—, Auitrjs- 
okie banknoty 168*40. Po samknięciu giełdy: kredyto*’  
—•—, Lombardy —*—.

*«rjrt S*/» JM*ta 78*—.
Telegramy zbeźow e * 4*la 30. kwietnia -  Wi>. 

deiś: Paaeuioa 10*— do 10*26 ita\, *f*o —*— do — — 
sir^ ięoamier —*— do —-— sir.. *Rk«rndse i*.
- — słr., owies —• -  n- —-*—, okorita pr. 10.000 bte; 

{• *06 0*26 lo 80 60 *lr. Budapeszt*.  P«seŁ.3» 100
»lgr (na jegiehi 9*40 lo 9 46 do -*■- ir ., rsepak 
t ,s sie’ jień-wrsasień) 13 */• sir. B e r l i n :  Pm f’1'** Źołta
(na kwieeień-maj') 169 26 m.s ż y to  n., spirytus looo
47*40 si.. olej ntepakowy 55 90 as. Paryż*, stęki 159 
klri* 46 50 fr., V.9j rzepakowy — , spirytus — fr-

Nafta. W i e d e ń  1. maja * 13 76 da 18*26. 
P * " ss a :  7*60 do —*—. H a m b u r g :  7*60, as kwiecień 
7*60, aa sierpień-grudz. 810. Antwe. -p ja :  nakwieaień 
19— . N o s y - Y o ? k : 8*/t. F i l a d e l f i a :  8■•/»•

przemysłu (ref. Schindler ) .  Po dłnższej dy- 
skuzji, komisja przyjęła te dwie rezolucje: 1) 

Wzywa się rząd, ażeby z dotyczącymi czynnika­
mi traktował o zniżenie taryf przewozowych na 
kolejach i statkach parowych, celem przyjścia tę 
drogą z pomocą gospodarczej produkcji w ogóle, 

przemysłowi cukrowniczemu i połączonym z nim i 
gałęziom produkcji rolnicze] w szczególe". 2) „Wzy­
wa się rząd, ażeby zwołał ankietę z delegatów 
cukrowniczych i rolniczych, któraby rzecz grun­
townie zbadała".

Politik donosi z Wiednia, że pewna część 
wyborców tamtejszych zamierza z podobnemi ma 
nifestacjami jak wobec K o p pa  wystąpić na zgro­
madzeniach także w obec innych deputowanych

W Peszcie zmarł 26. z. m. były „comea"

odnośnej petycji berneńskiego Towarzystwa prze­
mysłowego.

Tryest 1. maja. Wczoraj przytrzymała tu 
policja dwa podejrzane indywidua. Przy jednem 
z nich znaleziono pod surdutem petardę oplecioną 
drntem i napełnioną prochem.

Ołomuniee 1. maja. Rada miejska uchwaliła 
petycję o upaństwowienie kolei Północnej, wzglę­
dnie o odrzucenie ugody.

Telegramy biura koresp

Przyjechali do Lwowa dnia 1. maja.
HOTEL ŻOBZA. E. Kozioki z Pobereżs, L. Bo*wado­

wski z Hłtdkiego, M. Wolsński z Panszówki, W. Gajko­
wski z Medwedowio, O. Pingel z Berlina.

HOTEL EUROPEJSKI. Mandyosewsld ze Stanisławo­
wa, E. M- liński z Wołynia, W. Wmeśniowski z Pa­
ryża.

HOTEL ANGIELSKI. W. Międlicki z Bobrki, A  Me* 
dwey z Morszyna, J. Dworzak z Telowa.

HOTEL LANGA. A  Cieliński z Kijowa, G. Kantor 
i A. Bies z Wiednia, G. Gisse z Bemsoheid.

HOTEL LAZARUSA. J. Fischer ■ Wiednia, J. Ha- 
welka z Przemyśla, S. Postępski z Kołomyi, D. Sóhweoha- 
ter z Mohylewa.

za-

PODZIĘKO WANIĘ.
Spetaiając miły obowięsek, składamy aiaiejmem 

Albrechtjpnblicane podziękowanie wszystkim paziom 1 panem,Tryest 30. kwietnia. Arcyksiążę a-iorecntn 
wyjechał po południu na dwa dni do Gorycji. którzy do świetnego rezultatu sobotniego kozeertl za 

Madryt 30. kwietnia. Według doniesień urzę- i cele dobroczynne się przyczynili i to w pierwszym
ski Fryderyk W ach  t e r ,  w 53 roku tysia. Zmarły J,°7ych’ ofioerowie garniionu w Sa tairzędaie p. dyrektorowi ^ l o w i  Mikulemu za jzgo

- - *  „ om*.™Ufli Colomz. w Katalonu, wzniecić rokozz w całym znakomite artystycane kierewzlctwo, dalej pamom
W  J P. J PnkA„..nA . Awit-------  wraz z 3chwarti i Staekowieaówzej i pp. Nenhauerewi, Pe­

ron- j schierowi, Sekwzrtzowi i Wolfsthalowl za iek Izska-
w roku 1848 w węgierskiej kampanii^01? ™ ’ J  Ł“ ai0DU'.  wgniecie rouozz w 
, a z nastaniem ery konstytucyjnej ^ .® -  R°k°8»nów  u^ęsiono dziś rano. w
tai do sejmu i przyłączył się zzrzzdo ^  wM a? . które8°
Deaka. a nóźnW do stronniltwa libe-! P ^ n o .  W tej chwth nie ma, ani jeducjednego po- | wy świetny współndziat,

brał udział w roku 
jako honwed, 
wybrany został
stronnictwa Deaka, a póŹDiei do stronnictwa libe- - . . ,  i  , .  , , .  -  - - . . , .  ..
ralnego. Stosunki prywatne zmusiły go jednak do j wstanca na te i^rju m  hiszptóskiem. {bliezzośei za rsadką oflarzośó,
porzucenia areny politycznej, a ubie^nia się n. 4  * * * ” {  30‘ 98 ?w,Pwci* ^roczynnych eslów
tomiast o płatną służbę państwow- W ówczm  Ti- 1 * 329 ministerialnych deputowa- (
szz mianował go starszym żupanem Hermanstadtu ny r  , . . . . , . . . ,

ostatecznie sensownej pn- 
z jaką pospiesqrta za

Komitet.

comesem" saskim. Na tern stanowiska zbytnia 
gorliwość urzędowa narazna ma Sasów węgierskich 

zaostrzyła konflikt pomiędzy nim a rządem ps- 
szteńskim. To też Tisza widząc niepomyślne skntki 
tej nominacji, skłonił W a c h t e r a  poufnie do re­
zygnacji.

Dnia 29. z. m. na posiedzenia węgierskiej Izby 
deputowanych toczyła się interesująca rozprawa 
w kwestji obchodzenia się z więźniami. Rząd przed­
stawił Izbie projekt wybudowania nowego domu 
więziennego w Budapeszcie, z czego skorzystał 
deputowany Hermann, aby w polemice z dep. 
Iranyi wykaza’, żemylnem jest zapatrywanie, ja­
koby naprawy społeczeństwa sznkać należało w 
pomnożenia domów karnych i w rozwoju instytu- 
cyj więziennych; również przemawiał mówca prze­
ciw przesadnej hnmanitarności wobec skazańców, 
co nie da się pogodzić z pominięciem losu giną­
cych w nędzy uczciwych ładzi.

Minister sprawiedliwości Panter, zabrawszy w 
powyższej materji głos, oświadczył, że przesadna 
hnmanitarność na tern polu nie da się istotnie 
usprawiedliwić, trzeba jednak rozróżnić przesadną 
hnmanitarność od obchodzenia się z więźniami, 
zgodnego z dzisiejszemi pojęciami. Również nie da 
się zaprzeczyć, że prasa regestrując zbyt szczegó­
łowo pojawiające się zbrodnie i rozprawy karne, 
nie popiera bynajmniej moralności. Sądownictwo 
w tej mierze nie może niczego podjąć, wszelako 
redakcje, a szczególnie publiczność są tu powoła­
ne; publiczność nie powinna chciwie pochłaniać 
takiej lektury, lecz przeciwnie odtrącać ją od siebie 
(oklaski). Poczem minister odpierał szczegółowo 
uczynione projektowi zarzuty, który w końcu w 
całości przyjęto.

Moniteur de Home pisze: „Stolica apostolska 
wezwała rząd prnski do ułożenia listy kandyda­
tów na stolicę arcybiskupią gnieźnieńsko - po- 

Już nie ma mowy o koadjntorze. Jest 
powszechne mniemanie, że rząd uwiadomiono, iż 
Ojciec św. gotów przyjąć dymisję ks. kardynała 
Ledóchowskiego, jeśli rząd pruski zmieni przepisy 
praw majowych, dotyczące wychowania kleru, i 
jeśli zaprezentowany kandydat będzie dla kleru 

ludu polskiego persona grata".
Rosyjski komitet ministrów rozstrzygać miał 

wczoraj kwestję wyższych urzędników, zajmujących 
jednocześnie posady w innych instytucjach prywa­
tnych. Now. Wremia zaznacza, iż niektórzy z nich 
prócz etatu pensji rządowej pobierają po 20.000 
rocznego wynagrodzenia. Obliczają, iż w sku­
tek mającego się wydać wzbronienia zawakuje prze • 
szło 200 posad różnych dyrektorów.

Wiadomość o tern, że w Warnie specjalny 
poseł cara wręczył następcy tronn austrjackiego 
własnoręczny list Aleksandra III., powstała we­
dług ostatuich doniesień, że br. Bnsche- Ippen-  
burg,  dyrektor poczty z Orsowy, osobiście wrę­
czył arcyksięcia list cesarza Franciszka Józefa a 
następnie brał udział we wszystkich uroczy­
stościach.

Ze Stambułu donoszą do Pol. Corr. jako 
rzecz uzasadnioną, że sprawa kolei wschodnich bę- 

już wkrótce załatwioną, a to na rozkaz sa

Paryż 30. kwietnia. Ubiegłej nocy rozlepiono^ 
w Nizzy plakaty anarchistyczne. Publiczność za- : 
chowała się zupełnie obojętnie. j

Londyn 30. kwietnia. Izba niższa odrzuciła \ * 
149 głosami przeciw 79 bill uprawniający do 
palenia zwłok, przeciw któremn występował także 
i rząd. |

Darmstadt 30. kwietnia. Zaślubiny w. księ­
żniczki W i k t o r j i  z księciem Battenbergiem od­
były się o godzinie 5. po połndnin w obecności 
w. księcia z rodziną i innych książąt.

Heidelberg 30. Vwietnia. Dziś przed połu­
dniem przybył ta niemiecki następca tronn z mał­
żonką i inni książęta z rodziną celem odwidzenia 
cesarzowej austrjackiej, która powitała gości na 
dworca kolei żelaznej.

Port8mouth 30. kwietnia. Parowiec „Kroko­
dyl" przybił do lądn. W kilka dni po wypłynięcia 
tegoż z Bombaju, wybuchła na statku cholera.
Z liczby 8 żołnierzy, którzy zachorowali, umarło 
6 w przeciągu jeduej godziny.

fllosoiaie oblpjt iniemiiacyjne 1 tu p ]
wypłaca

bez odtrącenia prowiĄ
AUGUST SCHELLEHBEHG

DOM BANKOWY I KANTOB WYMIAN 
we Lwowie.

( g f r * 1*  w w

1764 I—0

Apteka RUCKERA we Lwowie
poleok

Preparaty a I wjroby kaiezikowe dla potraeb
chirurgicznych i umyoh podobnych. (2)

W s z e lk ie
losy, listy zastawne, akcje, obligacje pierwszeństwa 

I ranty najtaniej w kantorze wymiany
S O K A L  i  L I L I E  DT.

Uwśw, d. 30. kwietnia.
Z Izby handlowej i przem. 
I. Akojs za sztakf A 200 zł. 
Kolei gal. Karola Lndwika 

„ Lwowsko-Czerń.-Jm 
Basku Hipotecznego galio 

„ Kredytowego galic 
li. Listy żuta wis u  100 zł. 
Tow. kred. gal. b*L w.

■ > > 4*/, „
» " " \J,\ •
•  n *  4  *Banku nip. gaL 6*/, •
• •, • *!(• *wyloaowalne a 10'/, prem.

III. Llaty dłażne aa 100 zł
9al. zakł. kred włośo,ośo. 6*/, 

clad dlaOgóL ról. kred. zakład 
GaL i Buk. 6 •/« los w 161 
IV. Obllfl sa 100 Zł. 

Indemnizaoyjne galio. . 
Komunalne galio. Zakładu 

Kred. włościańskiego 6*/, 
Kom. banku kraj. I. emisji 
Pożyczki krajowej 1873 67, 
Pożyczki kraj. 1883 47,*/, 
Losy miasti Krakowa .

„ „ Stanisławowa
V. Manata.

Dukat holender- j 
„ oesarski . . 

20-frankówka . . 
Pół-imperjał rosyjski 
lubel rosyjski srebrny 

„ s papierowy 
100 marek niemieckich 
Srebro za 100 zł. . . 
Kipony w srebru 

Władna, d. 29. kwietnia. 
Obllgl dłngn państwa. 

Benta papierowa. . .
„ srebrne 
„ zło!

Losy z r. 1864 4*/,7.
,  1860 47. 500 

!  l  1860 47. 100 zl
!  ;  1864 • •
;  ;  1864 7. •
„ Como-Br »
Obllgl ladaaialzasyjsa.

Czeskie  ..................
Bukowińakie. . . .  
Galicyjskie . . .

Ptaoł

284 50 
<84 — 
298 — 
948 —

100 —  
92 60 

100 —  
86 40 

101 55 
98 10 

100 25

100 —

96 75 
101 60 
90 65 
17 — 
22 60

6*64 
5 66 
9 69 
9 88 
1 64

1 aa*/,
69 15

388 -  
i 87 — 
803 -  
283 —

101 -  
94 -  

101 -  
87 401 

102 65 
99 10 

101 26

101 -

97 75 
102 50 
91 65 
19 -  
24 50]

6 74 
6 76 
9 69 
9 98 

64
1 247,
69 86

80 _  80 16 
81 20 81 36 

1015 96 100 1C 
23 76 124 26

136 76 
144 — 
172 10 
171 50 
37 —

106 50 
100 —  

100 40

137 25 
144 50 
172 50 
172 — 
40 —

100 50
101 -

Niż se-austijaokie . . 
Wyższo-austajaokie . . 
ScL|ikie ■ • • • a *
Styryjskie..................
Siedmiogrodzkie . . .
Węgierskie...................

' a> z klauz. 1867 
Obligi poźyoz. kolei węgier. 
Benta węgierska złota . . 

■ „ za kolej wsob,
Akeje baakswa

Anglo - anstrjaokie Banku 
Ziemskie kred. węgierskie 

a „ anstrjaokie 
Zakład kred. d. hand. i prz.

■ s węgierski?
Bank depozytowy 
To 68komp, niż. auatr.
Galio, banku hipoteozn

dla handlu i przem. 
Austro-węgier. banku N.-B 
Unionbank . . . .  
Yerkehrabank ogólny 
Wied. -Bankrerein . .

pł*o»

104 50 
104 60 
11C — 
104 50 
99 76 

101 60 
101 50 
142 26 
122 65 
100 76

106 — 
106 —

106 50

Akeja kalaT
Kolei Albrechta ■ •
, ,  AUSld-Fiume . 
Żeglugi parów, na Dnnaj 
Kolei Elżbiety. • • •. * 

■" Gal. Karola Ludwika" Koasyoko-Oderberska
* Lwow. - Gzer. - Jasaka 
” painoa.-austijaoka . 
;  „ .L it .  B.
„ Rudolfa...................
„ Siedmiogrodzka . . 
„ Towarzystwa państw. 
„ potudn. (Lombardy) 
„ Ciaańaka. , ,
,  węg. gaL Łnpkowaka

Łeby,
Regulacji Dunaju 
Premiowe Wiedeńskie 

s Węgierskie .
„  , ■ Tureckie . .
£*«dytowe.................
Klary.........................

117 80

89 00 
318 60 
318 26 
211 50 
310 —

żądają

Keglewioha 
Krakowskie 
Miasta Budy

100 50 Palfiy 
102 — Rudolfa
101 50 Salma 
142 75 3t. Genoia 
122 80 Staniała wowskie 
101 26 Waldateina

Windiaobgrżtaa

118 20

69 —
179 75rą —
284 S*6
252*. 

208 — 
284 60 
149 75 
184 76 
182 — 
193 26
180 — 
179 — 
314 26 
142 60 
250 — 
173 26

Obdęl plsnaazadaban*
240 50 Albrechta . • ■ • 
318 80 gubiety. •
318 76 Ferdynanda.
212 60 praaoisdĘa Ji 
816 — Ehd. Karola I « d .^  Em.

fłoajćko - Oderbergsia 
8J! _  864 -[Lwowako-Czem. I. Em. 
109 601109 90 .  ,  H. „
;47 —1147 60 Rudolfa...................

1 — llll  60 3iednuogrodz_
Kolej państwowa 

,  połudn. (Lombr. 
■ Oman. towarz.70 — 

180 25 
678 — 
134 76 
2533 

208 26 
285 — 
150 25 
185 26 
182 60 
193 60 
180 50 
179 50 
314 50 
142 90 
250 50 
174 -

114 76 
128 —

114 2L 
127 60 
117 —
21 75 

181 —
40 7 f ------

plącą żądają

114 - 116 —
20 26
17 5C 18 —
49 — 48 —
87 60 88 —
19 601 m  —
52 75 68 60
47 26 48 —
21 60 22 60
28 60 29 60
87 76 88 26

100 — 100 60— — —. _
106 25 106 75
100 30 100 60
100 25 100 50
97 — 97 50101 — 101 60

97 70 98 10
186 60 186 60
148 - 143 50
102 70 108 20
98 50 99 —

W a l a t y .
£®katy ważne . . 
20-frańkówki . . . 
Lnperjały rosyjskie . . 
Funty szterL angielek 

tureokf- złote. 
Srebro zn 100 zł. . 
Kupony srebrno za ,00 
Marki aiem. za 100 mar. 
Buble pupifrowr

Warszawa, 29. kwietnia.
6°/, Listy i mątew. 1869. 

'* '  kuponl
117 60 67. Listy likwidnoyjne 
22 —| kupon

188 —

6 72 
9 63 
9 93 

12 12 
10 95

69 40
23 26

6 74
9 64 
9 95 

!2 16 
10 97

69 60
sS 76

98 75

87 60 
B2



DZIENNIK POLSKI.
W

Zdrowotne 
Cygarniczki i Cybuchy

x nargllą powietrzną
również 1706 1 -3

Rewolwerowe Maszynki
do robienia eygaret 

& k. uprz. wynalazku Pietrzyckiego, są do 
nabycia tuzinami a wynalazcy we Lwowie, 
nlica Piekarska 1. 6. a to od 1. Maja 1884. 
po zniżonych oenach skutkiem urządzenia 
praoowni wyrobów na sposób fabryczny

C. k. urząd pocztowy
w Szczurowicacb,

poszukr e ekspedytora lo na?,
tychmiastowegr objęcia posady .

Bliższa wiauomośó -w w yż 
wymienionym urzędzie poczt.

ALEXANDRE CHAPUIS
nauczy cisi języka francuskiego, udziela 
lekoyj tego języka pod bardzo przystę 

pnemi warunkami.
Uprasza się o nadsyłanie łaskawych 

tgłoszeń pod adresem nlica Kurkowa 1. 37

Pracownia sukień damskich
mm BOJARSKIEJ

we Lw ow ie, nlica Skarbkowska 1. 23.
II. plątro.

Dziękując za dotychczasowe względy n 
Szanownej P. T. Publiczności, polecam 
i nSdal moją pracownię, i wykonuję 
wszelkie roboty damskie podług najnowszy oh 
żurnnli paryskich, jako to: suknie bało' re 
wyprawy weaelne, kostiumy, płaszcze, na- 
rzutki wiosenne, wiersche na futra i wszel­
kie robotę w zakres wchodzie.

Wykonuję oraz wszelkie -/amówieria 
w miejscu i na prowincję azuratnie i po 
umiarkowanych cenaoh.

ZaM tacnii wolą i ietycą
JA WORZ E-EENSDOEF,
*/» mili od stacji kolei północnej Biel , 
u stóp Beskidów. — Sezon trwa od 1. 
maja do końca września, lekarz kieru 
jąoy Dr. St. Smoleński. We cz nem 
zamawiania pomieszkać i prospektów po­
średniczy inspekcja dóbr 1 kąpieli w  
Ernsdorf - Jaworze koło Bielska na 
Szlązku auitijackim. 1567 4—10

W  RMukach $ £ * £ £
.(U  C&T O d .T lilg a . do prowadze­

nia oranłerji, inspektów, warzyw i 
drzew owocowych. Pensja roczna 120 
ałr. i wikt, lab erdynarja z mieszka­
niem, opałem i potrzebnemi j *rzynimi 

Zgłoszenia kompetentnych z dobremi 
świadectwami przyjmuje Zarząd majątku 

Tamże na sprzedaż ogier 6 lat za 400 
złr., i konicz nasienny 40 złr. za każda 
sto kilo. 1722 2—3

na ’ delikatnieji izej roboty

i siamoiii f i s i a 8
dostać można w magazynie 
„A la Tille de Paris“ we
Lwowie przy placu Halickim 
pod 1. 2 , obok handlu spe- 

cjalitetów. 1599 13.0

Choąoyr ppT"'óraó lekqje

gry na fortepianie
udziela się" takt) e wed naj- 
nowsze pod aajprzy-

tędn inzemi warunkami. 
Bliższa n .domość t Lwów, ulica 
Piekarska 1. 17, I-sze piętro nr. 

drzwi 11.

Na podstawie wielo doświadczeń i o- 
trzymanych licznych uznać poleca

Utfifcł M. Karczewsiiep we Lwowie
BALSAM ROSYJSKI

dr. Tolczofa,
jako wypróbowany najlepszy środek

na reumatyzm i gościec.
Cena flaszki l złr.

Oprócz tego utrzymuje na skła­
dzie wszelkie środki specyficzne, 
krajowe i zagraniczne i przyrządy 
chirurgiczne, jako też towary apte­
karskie. 1780 1—15

O S Z U L E  męskie,1
najlepszego kroju i szycia, kale­
sony, kołnierzyki, manszety.j 
ska letki, chusteczki do nosa

polecają najtaniej

BRACIA LANGNER
Lwów, ul. Halicka 16

"  R Z i $ & a t t ó t > i
waz >tronnie, tak teoi ityoi »i_ jak prv
ktyczn: wyk- tałcony z kilkunastoletnią
prak.yką. r sile wieku, obecnie od dłni 
szych a na posadzie, poazu j sd 1. 
lipca b. t. ni aszczema zi stałe: wy
grodzeniem lab na tantjetaę w Ga .ci 1 ,b 
za granicą, w razii l m< że iłotyć

kaucję do. lBOtj złr̂
Zgłoazenia przyjmujt At JKuói we 

Lwowie ulica Kazimierzowska pod 1. 26 
nad apteką. 1758 1 — 6

Z powodu zwinięcia gospodarstwa
odbędzie się d. 12. maja b. r.

w dobrach Zaleszany
r powiecie tarnobrzeskim sprzedaż 

inwentarza w drodze licytacji.
Sprzedane będzie:

28 (d wadzi aścia ośm) krów i 
12 (dwanaście) jałówek, wszystkie 

rasy fryburgskiej czarno-srokate. 
32 (trzydzieści dwa) wołów roboczych 
32 „  „  koni roboczych i
28 (dwadzieścia ośm) koni młodych 

1. i 2. letnich. 1658 4—5
Najbliższa stacja kolei jest Rzeszów 

Bliższych wyjaśnień udzieli Zarząd 
dóbr Zaleszany, poczta Rozwadów.

m in iiiu ty ty ty V"T  ty ty ty f f  w w w w w
Al Al A  A  Al A  A

K A N T O R  W Y M TA N Y
S O K A L  i  L I L I E !

piąci za Kupony płatne L Maja 1881
od obligacyj pierwszeństwa kolei 

Czerniowieckiej za 100 złr.
lOO z łr . 5 0  cerrtó-w .

r r r r r  1 1 1 1 1

M O LASCH A we Lwowie.
R o n s c l a  s i ę  p o o r t ą  1  k ^ l ^ J ą  p o  n a d e s ł a n i a  z a d a t k u . 1760 1 -0

  1-

O G Ł O S Z E N I E .
Ponieważ uwolniłem księgarnię H. Altenberga we Lwowie 

od obowiązku głównego składu i ekspedycji mego dzieła 
„Zbiór ustaw administracyjnych" i mogę sprzedawać 
dzieło po dowolnej cenie, przeto odpowiadając na liczne do­
chodzące mię zapytania oświadczam, iż przedłużam prenunle 
ratę do końca grudnia 1884 r., a zatem cena prenumeracyjna 
za całe dzieło nadal 15 złr. wynosić będzie, względnie 1 złr. 
za każdy zeszyt, (których będzie conajmniej piętnaście).

Osoby, które dotąd w zbieraniu prenumeraty pośre­
dniczyły, upraszam o dalsze pośrednictwo i zwrot arkuszy 
prenumeracyjnych.

Prenumeratorowie nowo przystępujący otrzymają wyszłe 
już 4 zeszyty za pobraniem pocztowem kwoty 5 złr. za I., I I , 
III., IY. i ostatni zeszyt.

PP. prenumeratorowie nadsyłający 15 złr. za całe dzieło 
otrzymują wychodzące zeszyty franco.

Lwów dnia 25. kwietnia 1884 r. 1763 1— 0

Jan R udolf Kasparek,
wydawca dzielą „Z U ov ustaw administracyjnych11.

1709 Największe zniżenie nen. 3—6
A  gojertsjgC^Ham^nrg
doaSrezafą wybornych j_cunSó.. kawypc 
nader rir.kicb euu — wolne od porta 

 ̂ - ił  pobraniem
6 kil. Moki perło rej wydatnej . złr. 2*90 
6 „ Campinaa, mocnej . . . .  „  8 90
6 ,  Kuba* wybornej . . . .  . „ 4 ‘40
t  ,  £  Ceylon, wieucoziarnistej „ 6'—
6 a Złotej Menado, wielce azlaoh.,, 6*20
i „  Moki' arabskiej, J>( istej.  . „  6  —

y iti^ tiwaiiia i i jp f t i  z roślin

'MATICO '
w słabościach męskich naj­

skuteczniejszy środek 
(Flaszka wstrzykiwać 40 ant. Ka- 
1491 panłek 80 ont.) 16—0
Palma aptaka .M i Lw«b“ we Lira 

wie ebelT Brygidek.
K  K n m W r'W S K IE J O .

a AArieirj. x -irowincji ukute 
im  się odwrotną pocztą. i

Zupełnie świeży trąv3port
V' TH ‘Moru majowego 1883
pr^es S a e z  sprow adzon ej

ERBATY
p r t  C h i ń s k i e j

a mianowicie: */, Ko
N. 1 , Jm BOM>Mudarlaa naj- zł.

wrztdmejsza mieszanka arom. 6*-
N. :ł.&»TiKU“ Perła Chin, żółto-

7 k Aktowa.............................  4‘40
N. 2. „Jtytelezan Pecha*, białokwiat. 4— 
N. 8. „Ndadiya*, czarna mocna . E-2C
N. 4. „SWObOflf*, inąło narkot. . z-^
M. 6. aMngeB, familijna dobra . ę._
N. 6. BPraszek herbaolasy* . . . i-#o|
» .  C %Wy«lewkia, z najlep. herbat i.7o 
N. Ł  ,8#ieheag«, najprzedniejsza w 

mm-: eryd. drewnianych akrzynkach 4‘- 
x. 9. .Smabeeg*, powyższa na wagę 8-i 
N 10. ąfilwm itrawanewa8, Were- 

szbnki, funt rosyjski . . .
N. LL .łwhti i karawanewa, Were-

uozenki, font ros................ ~
poleca i rosayła handel

SI. MARKIEWICZA
1490 we Lwowie, Rynek 1. 42 U—0

60

4-8010

S LAB O SOI ~
ORGANÓW ODDECHOWYCH
A s tm , Katar, Nieżyt, Uperozywy Kasz°r 

Dmzaośó, Zapalanie Oskrzeli. 
Płao, 8aokety, Plaole Krwią

Leraoin x w iiLim  stutkuk
----------------------M ' ' -

6L0BULES 0  je . . . . .
ItyprsłSMso w Szpittliob .'unzttth

Z  HELENINYPlJMiltlWluû j ęf Akadamll Wanh J
V D I KORAB, 4ł, ns d« Lakord* P.,RIS 

We IiWOWIBi 
WiHtmff.lIlOlRCaiRDgELl

O i i t r z e ź e i i i e .
RISQUIT DUROUCHE & Comp. Cognac.

Cognac, dnia 30. listopada 1883 
Dowiedziawszy się, że pewni ajenci, z którymi nie mamy 

i nie mieliśmy nigdy żadnej styczności, bez najmniejszego 
uprawnienia, podają się za reprezentantów naszej firmy, widzi­
my się spowodowani do oświadczenia, ż© oprócz pp. 
Laderłe & Meller w Wiedniu, którym powierzyliśmy 
generalną reprezentację na kraje monarchji austro- 
węgierskiej i Rumunję, aikt ale ma upoważnienia oferować 
koniak naszej marki W imieniu naszem i upraszamy P. T. 
odbio^pów, aby zlecenia do nas poruczali jak dotąd jedy­
nym k SZym zastępcom panom Baderle & Meller w Wiedniu.

Z Wysokiem poważaniem

Bisquit Dubouch6 & Comp.

Baderle i Meller, we Wiedniu,
Premiowani na międzynarodowej wystawie farmaceutycznej, 

najwyżBzem odszczególnieniem
medalem złotym

pozwalaja sobie odnośnie do powyższego
og łoszenia

polecić swoją firmą Cognac’u Bisęuit Dubouche & Comp.
(największa firma eksportowa dla Europy, wywóz w roku 

zeszłym półtora miljona litrów).
Dalej import bezpośredni herbaty i rumu z Jamaiki ab Londyn. 

Malaga, Madejra, Sherry, Oporto itd. ab Hiszpanja. 
W in a  B o rd e a u z  ab B o rd eau z.

Próbk] nf rozkazy. 1548 23—(

Wydział powiatowy w Wadowicach, ogłasza kon­
kurs na posadę inżyniera drogowego przy tutejszej 
Radzie powiatowej, z roczną płacą 600 złr. w. a. i ry­
czałtem na objazdy w kwocie 300 złr. w. a. rocznie.

Ubiegający się o tę posadę, mają wnieść po- 
aania swe z dowodami swych kwalifikacyj i dotych­
czasowego zajęcia do Wydziału powiatowego najpóźniej 
do dnia 20. maja r. b.

Wadowice dnia 24. kwietnia 1884 r.
! . I 1,-1

G łów ny skład
Piwa ołomunieckiego

nadgrodzone medalem zasługi na wystawie wiedeńskiej

dla Galicji i Bukowiny
w  beczkach i flaszkach

u Eliasza Hertera
we Lwowie, ul. Kopernika l. 8.

1502 10—?

U A ś ś ś
ty ty W'x  ^ . . . .  -  ...........................................................

M

„ s f  m  r
(ARTUR KOŚCICKI)

SKŁAD KAW f  we Lwowie
znajduje się od dnia dzisiejszego na

C ł i o r ą ż c z y z n i e  1. 2 2
na do le  o b o k  łaźni  D u c h e ń s k i e g o .

Ceny w  miejscu:
1 kilo 1 złr. 55 ont. i 1 złr. 60 out.

Na prowincji: 1742 2-8
43/4 kilo 8 złr. 2 0  ont. franco.

9  W  U -  t y  t y
T m

U  l i c a H  a  l  1  c  U  a p o d 1 .  3 8 .

TOWARZYSTWO KRAWCÓW LWOWSKICH 1°
„IE 5 O S T Ę  3 ? “

ma zaszczyt zawiadomić Szanowną P. T. Publiczność', iż

z dniem 1. maja l  r. otworzyło we Lwowie przy ulicy Halickiej pod i. 32
■w (ło m u  j>. M r a z k a

PRACOWNIĘ i MAGAZYN SUKIEŃ MĘZKICR.
Żywiąc nadzieję, że Szanowna P. T. Publiczność uwzględni 

usiłowania ładzi walczących o potrzeby codzienne, a zdobywając] 
je ciężką ale nczciwą pracą, poprze ich swojemi względami, na 
które Towarzystwo będzie się tak starannem wykonaniem powie­
rzonych mn robót, jakoteż przystępnemi cenami i szybką odstaw^ 
zamówień, jak najrzetelniej starać się zasłużyć. 1756 1 — 3

Lwów dnia 30 kwie.uia 1884 r.
C y r e l s c j a .

o k a ,  p o d  1.

tB W W g W l M i W R m S M M I

Niezbędne dla przemysłu domowego kobiet.
Najnowsza i najpraktyczniejsza ułatwiona metod

kroju sukien damskich i dziecinn>ch
z załączeniem przeszło 300 figar w rysunku.

W ydanie 8mc

KSAWEREGO GŁODZIŃSKIEGO
Taka sama metoda tego sam .go autora:

kroju bielizny damskiej, męskiej i dziecięcej
1 załączeniem albumu obejmującego 254 figiu 1739 1-

W ydanle lsze.
Na metody te nzyskał autor patenta wynalazków w Pa.yżu, Brukseli i innych 

stolicach, oraz odznaczony został dyplomem zasługi na wy 1 wie w Moskwie. 
Cena metody kroju sukien z rysunkami 4 złr. 50 ct. Linijki geometrycznej ułatwia­
jącej bardzo naukę rysunkn 1 złr. 50 ct. Nauki kroju i szycia 8 złr. Metoda kroju 

bielizny z rysunkami 2 zł. 50 ct.
Bliższe objaśnienia zawarte są w broszurce, którą na żądanie przesyła

się bezpłatnie franco.
Adresować ależ; listy Inb karty korespondencyjne, albo też ustnie się ogłasza 
Lw ów , nlica JKopernika I. 7, uo magazynu sukien męskich po< firmą: 
F. Ołodzłńskl oraz w  szkole podług wyżwym lenionych metod, Rynek 1- 43.

C .  l i .  u p r z y w i l .  g a l i c .

Akcyjny Bank Hipoteczny
wydaje 

* w ©  X _ i " w o T K 7 i e

przez filie

w Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu

Asygnaty kasowe
4 procent płatne w 30 dni po wypowiedzeniu.
^  (2 11 »  0 0  ,1 u 11

Lwów duia 7. stycznia 1884 . .  1492 33— 0

(Przedruk nie będzie płacony). D y r e k c j a .

Pięć medali zasługi i Dyplom uznania!
za niezrównane środki kosmetyczne i toaletowe

L. 12722 1883. 1538 9—24

m ianowicie s

1743 1—3

C. k. uprzywil. nadworna fabryka powozów

SCHUSTALA i SeL1
W  N e s s e l s d o r t ,

-wpatrzyła swój skład we L w ow ie, przy ulicy Karola Ludwika I. 5,
J baj nowsze powozy, jako to: bryczki, faetony, karety, „coupees", landauery, 
faatony do powożenia, węgierskie wózki, tarantasy i t. p., p0 ile możności 
niskich oenach. Zarząd magazynu przyjmuje także wszelkie zamówienia na 
nr zęż, siodła i wszyi ... przyrządy do jazdy powozem lnb konno 
ti -ąykonywa takowe sumienr - i w najkrótszym czasie. 1647 3 -0

A N T I L E N T T I L I A
usuwa piegi, spalenia słoneczne, plamy "itrobiane, nadaje twarzy bia­

łość, delikatność i przejrzystość. Cena 2 złr.

M A G 1 S T O L I N A
skóra sucha, Lzorstka i zgrzyb J’« pod wpływem Magnoliny staje się mięk­
ką, przejrz itr, i delikitną. Magnolina usuwa czerw oność nosa, niszczy 
wągry, to jest czarne pnnkciki, które najwięcej c~aa_ją w okolicy nosa.’ 

Cena tego znakomitego środka 1 złr. 50 cnt.

Orientalimi czyli Pudr w płyme
nadaje twarzy piękną i przyjemną białość, odświeża i k o n s e r w u j e .  Cena 1 złr

K R E M " ) R . T E N T a L N Y b i a l y ^
cielisto-różowy dla blondynek i Cielisto-żółtawy dla szatynek. Kremy te 

I czynią zadość wszelkim w/maganiom, nadają bowiem twarzy naturalną 
białość, delikatność i przejrzystość, a twarz martwa pokryta bruzdami, nie­
równa, s orstka, zostaje całkiem odświeżoną i odmłodzsną. Ceni I złr 10 ot.

PILIPTON
włosom siwym i i . płowiałym- po kilkakrotnem użyciu przywrai l piękny 
kolor. FILIPTON nie farbuje, lecz tylko odmładza włosy, k tóre pod wpły­

wem tego anakomitego środka odzysknją pierwotną barwę.
Cena flakonn 1 złr. 50 ct.

O g ł o s z e n i e .
Wody mineralne Krynickie należące do szczaw żela- 

ziatych i ze swej skuteczności w różnych słabościach powsze­
chnie znane, utrzymuje w Ciechocinku Gąbczyński; w Husiatynie 
Friedmann; w Jarosławiu WisłocKi; w Kijowie Marcińczyk i 
Seidl; w Krakowie Goldwasser, Hawełka, Wentzl; we Lwowie 
Goldbaum Mikolasch; w Przemyślu Kozłowski; w Tarnopolu 
Jamrogiewicz; w Tarnowie Traun; w "Warszawie Heinrich, Lil- 
popp, Kucharzewski, Ziemieński; w Wiedniu Mattoni; w Wilnie 
Gruszewski.

Broszury i wyjaśnienia udziela na żądanie bezpłatnie c. k. 
Zarząd zdrojowy w Krynicy.

W  A .  L B P f T I N
najsilniejsze wypadanie włosów w przeciągu dwóch tygodni wstrzymuje, 
cebulki włosowe wzmacnia i do wytwarzania i porostu włosów pobudza. 
Miejsca wyłysiałe nieprzedawnione pod działaniem esro środ ■ pokrywają 

"’e pięknym włosem. Cały flakon 8 złr. Pół flakonn 1 złr. 60 c

O B Z A R I N
w przeciągu 20 dni niszczy zupełnie nagniotki bez holu. 

Pndełko 40 cnt.
O l  P IP  Ir T .an i n f t w  V  oczyBIOZ1- akórę, wzmacnia i pobudzi UJ TJtjK I t t m n u w y ,  włosy do nnrnatn. Fla* i 6" cnt

D rkrvło /T a  phiriP-raro wzmacnia oeDulki „fosoce i zapomega
r o m a a a  1 u m o w a ,  wypad.mu włosów, sio-k r« « n Cnt.

Wydawca i
^ t y t y t y f t y t y t y

►r odi owiódzialny: J rg e f Ł a e k o w n io k i.

U / n d a  o f a ń s l n i  Go zmywania włobuw, zapobiega tworzenia się 
T T  O U. ct it li CU. o  ii. cl, łupieżu, ożywia i utrwala barwę i połysk tyohże.

Flakon 80 ont. 1489 11—0

Jan Ihnatowicz,
magister farmacji i chemik sądowy.

Naoyó można we Lwowie przy ulicy Kopernika 1. 3. Filtr-1 
przy ulicy Halickiej i w K r a k s ie  jSuk‘ nnice i 2,0.

Choroby syfilityczne i skórne,
owrzodzenia, zapalenia 1 osłabienia organów płciowych, zgubne 
skutki nadużycia m łodości i t. p., leczy grnntownie o ile możnośoi szybko 
bez bolu i bez przerwy zatrudnienia, tudzież z zaręczeniem najgłębszej tajemnicy.

Dotyczące choroby chroniczne długi szereg miesięey, a nawet lat, 
nporczywie trwające, leczy w stosnnkowo krótkim czasie.

Specjalista chorób syfilttyeznych i BKÓrnych,

J. K U R P I E L
prakt. lekarz medycyny, chirurgii, aknszerji, upoważniony dyplomami 

c. k. Faaultetn medycznego w Peszcie.
Ordynuje rano od godziny 9. do IZ. w  południe 1 od Z. do 6. 

po południa przy alicy W ałow ej I. 3, I. piętro.
Z powodn separowanych czekalń, tndzież separowanego wshodni wychodu, 

pacjenci nie są żenowani.
Zam.ejscowym udziela rady listownie i wysyła lekarstwa w sposób 

dyskrecjonalny.
Pracując od kilknnastn lat jako specjalny .ekarz '  chorobach syfility- 

cznych, kroczyłem nieustannie z postępem nauk', wybierałem i zaatosowywałem 
w mej praktyce tylko te metody i środki lecznicze, ttóre najostrzejszą krytykę 
przetrwawszy, od całego świata lekarskiego za najlepsze uznane zostały.

Tym sposobem osiągnąłem świetne reznltaty, gdyż z moich przeszło 
16.000 chorych w ciągu mej przeszło szesnasto-letniej praktyki leczonych, 
dotąd ani jeden nie uległ tym strasznym spustoszeniom, jakie syfilis z powodn 
zaniedbania, albo złego ieczenia w organizmie yrządz Rzecz naturalna, że 
w rachunek podanej cyfry szczęśliwie leczonych me wliczyłem -ycL, którzy 
z powodn pozapLcznych intryg, własnej lekkomyślności, lnb z innych przy- 
czyn, tylko chi iowo w mej kuracji pozostawali.

Do powyżej r -czonego świetnego reza) itu mojej metody leczenia przy­
czynia się znacznie i ta okoliczność, iż moich pacjentów nigdy na iiinzbyt 
miłe próby ni -zliczonej masy metod i środków leczniczych, nie narażałem 
i nie narażam, lecz tylko dotyczące zbadanie do tegoż powołąnym zakładom, 
klinikom i t. p., a wreszcie i tym Fanom pożyte n, którzy zapanowawszy 
raz szczęś'iwie nad opinią pnbliczną, właściwe zadanie wolno praktykującego 
Ic tai; zapoznają i dla własnych ambitnych celów zdrowiem i o s  pacjen-. 
tów dowolnie szafu . 1578 6—?

Papier a fabryki ozerlańakiej. I .  Związkową Drukarnia we Lwowie.


